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Plł.OLE'PAlUł'JSU ll'SZ'YSTKIClł KlU.161'1 lf4.CZClE SI~ \ Prezydent RP odznaczył Krzyżami Zasłu~ 
zasłużonych bojow~ików pokoju 

Prezydent R. P. odimaczył złotymi, Złotymi Krzyżinnd Zasłurł 
srebrnymi i brązowymi Krzyżami Cencora M. - mU!l"UZ PP'.B, 
Zasługi tych przedstawicieli i;połe- Kłodzko; Gacparska. M. z Opoczna.; 
czeństwa, ktĆ>rzy wyróżnili się ofiM-- inż. Orgelbrand B. - rektor Szkoły 
ną działalnością w akcji zbierania Inż. w Poznaniu; ks. Owczarek St. -
podpisów pod Apelem Sztokholm- prob. par. Kona.cy; Rewicz T. -
skim. prac. PKP Tarnów; ślendziński L. -

3 bm. w sali Rady Państwa wicP.- :proreldor Akademii Górni~j. 
przewodniczący PKOP min. Rapacki Srebrnym Krzyżem Zasługi 
udekorował w imieniu Prezydenta po raz ll-gi. 
R. P. tych spośród odznaczonych, któ Ks. Butrymowicz R. - proboszos 
rzy uczestniczyli w obradach I Pol- par. Kłębów. 
skiego Kongresu Pokoju. · Srebrnymi Iirzyżami Zasługi ORGAN WK iŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

ROK 111 (VI) śRODA 6 WRZEśNIA 1950 ROKU Nr 245 
Na uroczystości obecny był rów- Cioch E. - chłopka z gr.om. Osiel<, 

nicż przewodniczący PKOP prof. J. pow. Wyrzysk; Furman Wanda z po­
Dcmbowski. Pl'Zybył również wicfl- wiatu Kartuzy; Galasińska A. -
przewodniczący Stałego Komitetu gosp. domowa; ks. Gałęza J. - prob. 
światowego Kong1·e~u Obrońców Po- par. Malnowo, pow. Sierpc; ks. Gra 
koju - d'Arboussier. bowski St. - Łódź; Guszkiewicz E. 

I 

Ludzie radzieccy zmieniajq oblicze. ~ierni Do zgromadzonych przodujących - Ostrowiec; ks. Kalinowski B. -
bojowników w ·alce o pokój prze- prob. par. Krzepców, pow. Piotrków; 
mówił min. Rapacki życząc im dal- Kociszewska H. - nauczycielka. z 
szych sukcesów w kh szczytnej dzia- pow. Częstochowa; ks. Kotwarski S. 
łalności. - prob. par. Swornegacie; Krasuska NAJWIĘKSZE ELEKTROWNIE SWIATA W imieniu udekorowanych prze- J - urzędniczka z Warszawy; Kry­
mawiali: Piotr Czernicki z Rzeszowa bus S. - przew. GRN w Łubowi­
i Aurelia Szwalm z Pabianic, zapew cach, pow. Raciborz; Kunach J. -
n.iając, że bojownicy o pokój, któ- księgowy spółdzielni produkcyjnej 
rych rcprezcntuja, jeszcze bardziej Kodeniec, pow. Włodawa; Lasocka -
wzmogą swoją aktywność. Dymowska M. - urzędniczka z Lu-

wyrazem pokojowej polityki Związku Radzieckiego 
MOSKWA {PAP). - Uchwały Rady Ministrów ZSRR o budowie naj­

większej na świecie elektrowni wodnej na Wołdze, w pobliżu Kujbysze· 
wa oraz o budowie elektrowni staling-radzkiej, jak również w sprawie na­
wodnienia olbrzymich terenów nad Morzem Kaspijskim - znajdują się 
w centrum zainteresowania spolecLefistwa radzieckiego. 

W. wywiadzte, udzielonym przedsta na półwyspie Koreańskim, nad mia­
wlcielovvi TASS, wiceminister radz1ec stanli i wsiami Korei wybuchają, bom 
kie! floty śródlądowej - Czerewkow by zrzucane przez interwentów ame­
podkreślił, że budowa największych rykańskich, miliony ludzi radzieckich 
na świecie elektrowni wodnych na z dum!\ i radością patrzą na mapę 
Wołdze w pobliżu Kujbyszewa i Sta- swej ojczyzny tam, gdzie szeroka 
Jingradu zmieni całkowicie oblicze Wołga przecina olbrzymie przestrze-
tej rzeki. nie wielkiego państwa radzieckiego. 

Pny budowie tych potężnych obiek Ludzie wszystkich zawodów i w 
tów epoki stalinowskiej - oświad- różnym wieku patrzą. na mapę, uświa 
c:r.ył wiceminister Czerewkow - roz- damiając sobie wielkość genialnego. 
wiazane zostaną w sposób zasadmc:zy stalinowskiego planu przeobra:i;cnia 
najwazmeisze zagadnienia: energe· przyrody rejonów zawoł:i;a11skich i 
tyczne, irygacyjne i . transportowe. nadkaspijskich. Tam, gdzie na µrze­
W;:dłuż przyszłych zapor wodnych_ e. strzeni tysięcy kilometrów suche wia 
lektrowni kujbyszewskiej i stalin- try spalały wszystko co .żywe, ciąg­
gradzkiej zbudowane zostan~ mos~y nąć się będą życiodajne kanały zbu­
kolejowe przez Wolgę. Powazne zmia dowane przez ludzi radzieckich. Tam, 
ny dokonane zostaną ~zdłuż koryta gdzie bez kresu ciaquęlv się stepy I 
r
7
eki. Jak wiadomo, pot1om wo~y n.a pia~kl, traktory elektryczne zaoną 

Wołdze osiąga wiosną swój na3wyz· ugory, a kombajny popłyną, jak stal­
szy punkt. ·Latem natomi~st, ~.iedy ki po bezkresnych polach pszenir.y. 
poziom woP,v jest. znaczme n1zszy. Tam - pisze „Prawda" - gdzie po­
nie wszystkie statki mogły płynąc wstawały ,,czarne wiatry", groźne, 
swobodnie w górę rzeki. Budowa. za- suche wiatry pustynne, które zagra­
pory wodnej w pobliżu Kujbyszewa żały stale urodzajom pól nadwołżań-
1 Stalingradu rozwiąże w znacznym skich, rozkwitną z woli bolszewiki1w 
stopniu te trudności. Zapora kuJby- wspaniałe ogrody i łany, ciągnąć się 
&zewska stworzy olbrzymie spiętrze- będą malownicze dąbrowy, a nlclli­
nie wody w górnym biegu rzeki •. ~ czone stada kołchozowe będą się pa­
zbudowanie zapory stalingra.rlzk1e3 sły na zielonych pastwiskach. 
polepszy znacznie warunki żeglugi w 
dolnym biegu Wołgi. Zwiększenie 
głębokości rzeki umożliwi wzrost to­
na7.u floty rzecznej. 

Naród radziecki 
entu~jastvcznie wita 

uchwały Radv Najwyższej 
ZSRR 

MOSKWA (PAP). - Naród radzlec 
ki entuzjastycmie i 11 radością powi­
tał uchwały Rady Ministrów ZSRR o 
budowie elektrowni wodnej na Woł­
dze w pobliżu Kujbyszewa i Stalin­
gradu. 

Masy pracujące ZSRR widzą w hi­
storycznych uchwałach rządu radziec 
kiego 11owy przejaw stalinowskiej 
troski o wzmocnienie potęgi gospo- '1 

darczej ojczyzny socjalistycznej oraz 

o . dalszy wzrost dobrobytu narodu ra 
dzieckieqo. 

Tam, gdzie buduje się 
„Kujbysze w stroi" 

MOSKWA IPAPJ. - Tysiące me-
1 rów sześciennych drzewa. ccmca~u, 
wapna oraz olbrzymie ilości cegieł, 

potężnvch kopaczek mechanicznych i 
innych urządzeń dostarC7.ono juz do 
miejsca budowy największej na świe_ 
cie elektrowni wodnej na Wold:re w 
publiżu Kujbyszewa. 

Na lamach dziennika „Prawda·:. dy 
rektor .Ku jhyszcw-Hydrostroja" 
Kczmin stwierdza ro. in„ że przy hu 

dowie eleklrownl wodnej tneba bi(· 
diie wykonać prace ziemne o objęto­
ści 150 miln. m sześc. ziemi. ułofyć 
około 6 mHn. m. sześc. betonu itd. 

W ciągu godziny - ośw;adczy.I riy 
re~tor Kozmin - układać sit; będzie 
przy budowie kujbyszewskiej elek­
trowni wodnej ponad 1.000 m szt'śc. 
żelazo-betonu. 

Realizacja planów óplerać się bę­
dzie na zastosowaniu najnow:.zych 
zdobyczy . techniki radzieckiej. .Roz. 
poczęto iuż budowę miasta dla rob'.>t­
ników .,Kujbyszew-Hydrostroja", doja 
zdowych linii kolejowych. szos, przy­
stani wodnych itd. 

Na zakotkzenie uroczystości prze- blina; l\'leledyn J. - rzemieślnik; 
mówił wiceprzewodniczący śKOP .Metelski .J. - ślusarz PKP - War­
d'Arboussier, który stwierdził, że n- szawa; Nickiel Fr. - urzędnik PKP 
dekorowanie przez władzę ludową - Gdańsk; Prytko A. - górnik z 
bojowników o pokój jest jednym z Wałbrzycha; Rodzajewska J. - ro­
dowodów .irrlności władzy ludowej i botnica tait.aku z Wolina; Siwek F. 
narodu. Natomiast w państwach ka- - instruktor kult. - oświat. z Mrągo 
pitalistycznych bojownicy o pokój wa; Sk1!ra M. - .-:hłopka; Szewczyk 
są więzieni. Uroczystość dzisicjsz::i, l'. - działacz społeczny; Szwaltn 
- oświadczył mówca - pokazuje A.-urzf?dniczka PZPB Pabianice; Wi 
również, kto szczerze walczy o po- niarkicwicz M. - gosp. domowa z 
kój. Płocka; Wojtowicz S. - rolnik z 

Na wnio5ck Pol::;.kicgo Komitetu pow. Bialystok; Zych L. - robotnik 
Ob1·ońców Pokoju za zasługi poło- ze Szczecina. 
żone w walce o pokój odznaczeni zo- Ponadto Brązowe Krzyże Zasługi 
stali: otrzymało 28 osób. 

Mc1ło i średniorolni chłopi deklarują 

przekroczenie planu dostaw zboża 
gromad przystąpiły już do współzawodnictwa na odcinku 
przedterminowego wypełnienia. planów państwowych 

Setki 

WARSZAWA (PAP). - W dal· i madzkich wchodz-. w olbrzymiej 
szym ciągu odbywają się w sct-1 większości chłopi mało i średnio-
kach wsi zebrania, w czasie któ· rolni. Coraz częściej do „trójek" 
rych chloPł radzą nad gromadz- wybierane są również kobiety. 
kimi planami skupu zboża. Po- W poszczególnych wypadkach 
myślny urodzaj, obfite zbiory, a pracujący chłopi w ostry sposób 
Jednocześnie - korzystne ceny potępiają elementy kułackie za 
zachęcają do sprzedaży zboża pań ich niechętne. a nawet wrogie U· 

stwu bezpośrednio po dokonanych stosunkowanie się do sprawy pia 
omłotach. W licznych gromadach nowego skupu, jako prze.~dcody 
chłopi mało i .średniorolni nie tyl w spekulacji zbożem. 
ko oceniajlł plan skupu, jako mo- GDAŃSK. - Chłopi gromady Kac 
żliwy do wykonania, ale podej- k1, gm. Trąbki, pow. gdańskiego za­
mują zbiorowe i indywidualne zo deklarowali po kilka ton żyta każdy, 
bowiązania przekroczenia planu dodając, iż na rzebraniach, które od 
i przedterminowego, wykonania będą się między 12 - 22 bm. zade­
dostaw zboża do punktów skupu. klarują więcej zboża. Małorolny ob. 
Wiele wsi wystąpiło do sąsiednich I Andreczkowski oświadczył: „Ziemi 
gromad i gmin z wezwaniem do mam mało, ale odstawię 300 kg. ży­
współzawodnictwa w przekracza ta i '700 kg. pszenicy. Wzywam sąsia 
niu planów skupu. Do „trójek" dów, aby dobrze zastanowili się nad 
wybieranych na zebraniach gro- I dostawą. Cena jest dobra. Nasz trud 

opłaci się sowicie. A przecież wszy­
scy wiecie, że chodzi o Plan 6-letni, 
który nie tylko fabryki mają wyko­
nać, ale i my, chłopi". 

Plan skupu prrzedyskutowany 
przez chlopów gminy Marzęcino zo­
stał podwyższony. Chłopi z Marzę­
cina zadeklarowali ponad plan kil­
kadziesiąt ton pszenicy, żyta, jęcz­
mit>nia itd. Wezwali oni do wspólza 
wodnietwa w skupie wieś Kępiny 
Małe. 

śmy daleko, aby sprzedać zboże, albo 
czekaliśmy na. handlarzy, którzy pła 
cili nam za nie, ile chcieli. DziSiaJ 
ten tylko nie odstawia zboża do spół 
dzielni, kto magazynuje zboże na spe 
kulację. Ja zaraz odstawię duźlł par 
tię zboża, w tym roku sprzedam na­
wet wtęcej, aniżeli na mnie przypa-
da z planu". 

Robotnicy z Zakładów im. Stalina 

przekazali sztandar 
żolnierzom Wojsko Polskiego 

Gigantyczna zapora wodn~ kujby­
szewskiej elektrowni wodneJ, podno­
~zac znacznie poziom wody, stworzy 
olbrzymi rezerwuar wodny, tak zw. 
,.morze kufbyszewskie". O wieil...•lŚci 
teqo rezerwuaru świadczy fakt, że 
ci:\gnąć się on będzie na. 500 km. Głę­
bokość tP.go „morza" umożliwi żeglu­
gę statków o największej pojemności. 
Podobna sytuacja zaistnieje przy za­
porze stalingradzkiej. Obie zapory 
zuacznie osłabią szybkość prądu, co 
przyczyni się do przyśpieszenia że­
rrl ugi statków, płynących z Astracha­
nia w górę Wołgi. liczne porty zo­
~taną prLebudowane względnie pr:z:e-
11iesione na inne miejsce. Olbrzymi­
mi portami rzecznymi &laną się przy­
stanie w Ulianowsku i Kazaniu. Obec 
nie Kazań znajduje się w 5 km od 
Wołgi. Po zakończeniu budowy zapo­
rv wodnej w pobliżu Kujbyszewa, 
Wolga p1zepływać będzie tui: obok 
miasta. Na ,.morzu kujbyszewskim" 
zbudowane zostaną liczne nowe por­
ty, które posłużą, jako schronienia 
dla statków podczas sztormów. 

Silne natarcie no wvbrzeiu południowvm 

LUBJ,JN. - UC?:estnicy zebrania 
gromadZkiego we wsi Katarzyn, gm. 
Michów, w pow. lubartov.'Skim, po 
szozegółowej dyskusji oświadozyli, że 
plan wykonają. Podozas dyskusji 
małorolni mówili o tym, że chcą 
przyczynić się do wykonania planu 
skupu, a tym samym powiększyć 
państwowe zasoby zboiowe. Opowia 
dali oni, że na przednówku ogromną 
pomoc przyniosło im państwo, sprze 
dając mąkę na warunkach ulgo· 
wych. Małorolna F.lżbieta Grzesiako 
wa napiętnowała najbogatszych gos­
podarzy gromady, ktćirzy wywo7.ili 
pokryjomu zboże. 

WARSZAWA (PAP). - Dnia 
3 września br. odbyła się uroczy­
stość przekazania sztandaru ufun­
dowane~o przez robotników Zakla 
dów im. Stalina - Oficerskiej 
Szkole Broni Pancernej oraz pro­
mocja nowej kadry oficerów WP 
Na uroczystość przybył wicemini­
ster Obrony Narodowei - do­
wódca wojsk lądowych gen. broni 
Popławski. Koreańska Armia Lud~wa wyzwoliła szereg nowy~h miast BYDGOSZCZ. - ·Ka7..imieril Gil, 

właśc'.ciel 8-hektarowego gospodar· 
stwa we wsi Slesin, pow. Wyl.'2ysk. 
woj. bydgoskiego powiedział na ze­
braniu g.romadilkim: „Plan nie jest 
trudny. Robotnikom w mieście mu­
simy dostarczyć potrzebną ilość mą­
ki. Ale musimy też zwrócić uwagę 
na tych. którzy wykręcają, się od 
podpisania deklairacji na dostawę. 
twierdząc, że nie mają zboia. Oni 
chowają zboże na spekulację. Jeżeli 
do tego nie dopuścimy - pła.n wY· 
konamy na pewno". 

Delegacja robotników Zakładów 
im. Stalina przekazała sztandar 
wicemin. qen. Popławskiemu, któ­
ry z kolei, po odczytaniu aktu 
erekcyjnego sztandaru, wręczył go 
komendantowi OSBP. 

Prasa radziecka o budQwie 
K ujbyszewskiei 
i Stalingradzkiej 

Elektrowni Wodnej 
MOSKWA (PAP). - Prasa radziec­

ka poświęca wiele uwagi budowie 
dwóch największych elektrowni w<Jd_ 
nych na świecie, na Wołdze w pobli­
żu Kujbyszewa i Stalingradu. Dzien­
niki „Prawda" i „Izwiestia" poświę­
ciły artykuły wstępne historycznym 
ucnwałom rządu radzieckiego. 

Obecnie - pisze ,,Prawda" - kie­
dy imperialiści USA, Anglii i innych 
państw sierzą histerię wojenną, kie­
dy generałowie amerykańscy wy;zu­
kują na mapach świata nowe obiekty 
dla agresji zbroj11ef, w chwili, kiedy 

PEKLN (PAP). - Oglosze>ny w 
dn:iu 4 bm. rano w Phenjan komuni 
kat dowództwa naczelnego Armii Lu 
dowej Koreańskiej Republik, Ludo­
wo - Demokratycznej donosi: 

Na wszystkich frontach jednostki 
Armii Ludowej, po pnzełamaniu li­
nil obronnych wojsk amerykańskich 
• lisynmanowskich, stawiających za 
ciekły opór, prowadziły w dalszyni 
clągu walki ofensywne. 
Oddziały Armii Ludowej, naciera 

jące na wschodn:im brzegu rneki Nak 
tong, pokonując zaciekły opór nie­
przyjaciela, posuwają się w dalszym 
ciągu naprzód. W walkach w tym 
rt>JOnie ponad 600 amerykańskich żoł 
nierrzy i oficerów poległo lub rzostało 
rannych. Wojska ludowe wzięły po­
rad 100 jeńców oraz zdobyły 15 
cl?Jał różnego kalibru, ponad ·20 sa­
rr•ochodów j rznaczną ilość broni i a-
rmmicji. 

Na wszystkich frontach lotnictwo 
Armii Ludowe; prowadziło walki z 

10-lecie Republiki Mołdawskiej 
Sesjo jubileuszowa Rody Najwyższej Mołdawskiej SRR 

przeważającymi liczebnie amerykań 
sldm.i siłami lotniczymi, zadając cio 
sy liniom komunikacyjnym i zaple­
czu nieprzyjaciela. 

1 września siły .zbrojne Armil Lu­
dowej strąciły na wybrzeżu wscho­
dnim 1 bombowiec amerykańsld i je 
den samolot pościgowy. 

LONDYN (PAP). - Jak donosi to­
kijski korespondent agencji Reutera, 
dnia 4 września wojska północno -
koreańskie wznowiły ofensy•wę na 
wszystkich frontach. Prowadzą one 
w szczególności silne natarcie na wy 
brzeżu południowym po krótkim za 
ciszu spowodowanym ulewnymi de­
szczami. Druga dywi~ja amerykań­
ska i piechota morska kontratakowa 
iy w rejonie Jongsan. Wojska oół­
uocno - koreańskie zajęły miasto Ta 
budong w odległości 25 km. on Tae­
gu. 
Według dalszych doniPsień kores­

pllndentów z kwatery głównej wojsk 
arnery ka•l.skirh. na froncie wschod­
nim wojska północno - koreańskie 
za.ięły w niedzielę Angang i posunę­
l.r się clalej na południe od te.i samej 
miejscowości. Inne oddziały koreań­
skiej Armii Ludowe.i przedarl.v się 
""' zachód od Angang. W niedzielę 
wieczorf'm czołówki wojsk północno 

KISZY~IOW (PAP) - W Kis.1.y-1 rów niż w roku 1946. W latach po- koi·eańskich znajdowały się w oclle­
riowie odbyła się sesja jubileuszowa wojennych założono nowe winnice i giości zaledwie 8 _ 9 km. na północ 
Rady Najwyższej ~epubliki .Mołdaw- sady na obszarze 17.000 ha. ny zachód od Kiondżu. ważnego wę 
skiej, poświęcona 10-leciu istnien.1a Mówiąc o rozwoju kultury narod:i. rzla kolejowego i drogowego na połud 
Republiki. mołdawskiego, przewodniczący prezy n•owy zachód od Pohang. Ogółem od 

Referat o sukcesach, osiągniętych dium Rady Najwyższej Mołdawii r.;edzieli rano wojska północno - ko 
w ciągu ub. 10-lecia przez l\fołdaw- s~ierdził, że. w. szkofac~ mołda w- reanskie operujące na froncie wscho 
ską SRR wygłoS>ił przewodniczący sk~ch. kształci się obec~1~ 420.000 dnin1, posunęły się naprzód o 22 km„ 
prezydium Rady Najwyższej l\fołdaw d.z1i:c1. Ponad 70.000 młodz~ezy ksztal dni<onu.iąc zarazem wypadu w kie­
skicj Republiki - Browko. c: się w szkołach wiEczorowych. Wyż runku Jongczon, w kierunku - '.lcho-

W ciągu 10-lecia _ stwierdził on sze uczelnie oraz instytuty technicz-1 dnim. 
_masy pracujące Mołdawii, pod kie ne Mołd,awskiej SRR szkolą tysiące NOWY JORK (PAP). ,_ Tokijsk: 
rownictwem Partii Komunistycznej, fachowcow. korespondent agencji United Press 
osiągnęły wspaniałe sukcesy. 

Jui w r. ub„ poziom produkcji 
przemysłowej przekroczył 1,5 razi1 
poziom przedwojenny. W rb. prze· 
rnysł Mo.Jdawii systematycznie prze­
kracza. plany produkcyjne. 
Poważne osiągnięcia notuje ró·n­

nież rolnictwo Mołdawskiej SRR. Po 
nad 94 proc. gospodarstw chłopskich 
połaczyło się w kołchozy. Wiosną rb. 
na ·polach kołchozów i sowchozów 
vracowało 6-krotnie więcej trakw-

Uuaqa.hore§pondencl 

i redaktorzj gazetek· ściennych! 
W czwartek, dnia 7 września br .o godz. 17-e1 

w świetlicy RSW „Prosa" przy ul. Zwirki 17 od· 
będzie się narada korespondentów tabrvczavcb 
.,Głosu'' i redaktorów gazetek ściennych łódzkicb 
zakładów oracy 

donosi, że na pomoc wojskom ame­
rykańskim, usiłującym powstrzymać 
ofensywę koreańskieJ Armil Ludo­
wej, rriucono wsizystkie samoloty a­
merykańskie mynne w Korei, w tym 
„fortece latające" B-29. 

Przemysł węglowy 

wykonał p Ian produkcji 
w 1 OO procentach 

Ob. Gil zadeklarował 2 tony p~e· 
~icy, 1,5 tony żyta i pól tony jęcrz­
mienia. Inny średniorolny chłop, ob. 

KATOWICE (PAP). - Plan wydo· Gwidon Jędmyńsld zobowiązał się 
bycia węgla kamiennego na sierpień dostarczyć 3 tony pszenicy, 3 tony 
br. przemysł węglowy zrealizował w żyta i 1,5 tony jęcrz:mien:ia. 
100 proc. JednoClleśnie kułak Stanisław 

. Przodując': miejsce wśród wszyst- Kawozyńsk:i, który posiada 50 ha 'Zie 
k1c.:h zakłado"'. prz~mysłu w.ęglowego m! i dzierżawi dodatkowo 50 ha od 
zaJęły w s1erpmu zabrskie zakła- miejscowego probosa:c.za, ku oburze­
dy przemY'.słu w~gloweg?. niu zebranych chłopów zadeklaro-

Uzyskan:em n_0;1wvzsze3 wyda1~10ści ,1 wał jedynie kilka ton zboża, tluma­
na ro~otmkoclmowkę chlubią się w : cząc się, że „resztę potrzebuje dla 
51erpn111 oornicy katowickich ZP\V. .

1

. siebie". 
KRAKOW. - W Bożecinie, Mar-

p I • T 1· • szowicach, Czernichowie, Gromniku a m I ro og I att1 Ruszczy, Mędrzechowie, Samborku i 

ł d R setkach innych gromad woj. krnk0w 
wróci o zymu sf:iego, podczas narad nad planam1 

skupu zboża, chłopi stwierdzali. że 
urodzaj był obfity - gł6wnie dzięki 
dostawom doborowego ziarna sil'w­
nl'go i przydziałom nawozów sztucz­
nych, jak również dzięki pracy sprz.; 
tu ośrodków maszynowych. 

RZYM (PAP) - Sekretarz gene­
ralny Włoskiej Partii Komunistycz­
nej Palmiro Togliatti · wrócił w nie­
dzielę rano do Rzymu z miejscowości 
fvrea, gdzie przebywał 12 dni na ku­
racji w szpitalu po wypadku samo­
chodowym. Stan zdrowia Togliattie­
go jest dobi-.v. 

Na rzebraniu w gromadrzie Sam­
bork, małorolny chłop J. Kazalewskt 
powiedział m. in.: „Dawniej je;,dzili 

W 5 rocznicą proklamowania Republiki V1etnamsk1e i 
Rozkaz dzienny naczelnego dowódcy Armii Ludowej 

Uroczystości przerodziły się w 
potężną manifestację ku czci Cho­
rążego światowego obozu pokoju 
Wielkiego Stalina, najwyższego 
zwierzchnika polskich sił zbroj­
nych Prezydenta RP - Bolesława 
Bieruta oraz ministra Obrony Na­
TQdowej Marszałka Polski - K. 
Rokns~owskieqo. 

KP Szwecji domaga się 
od rządu w'Ystąpienia 

z planu Marshalla 
SZTOKHOLM (PAP) - Biuro Po­

lityczne Szwedzkiej Par.tii Komuni­
!.tycznej uchwaliło tekst pisma, któ,·e 
wręczone zostało premierowi rządu 

~zwedzkiego - Erlanderow1. 

Pismo to protestuje przeciw poli­
tyce rządu szwedzkiego i domaga się 
wystąpienia Szwecji z 11lanu Mar· 
shalla. 

10 tys. ognisk· 
stonki ziemniaczanej 

zniszczono w kraju 
WAR~ZAWA (PAP). - Służ.ba O 

chi ony Roślin zakończyła pomyślni (' 
prowadzoną od 22 maja br. w woje­
wódrztwach: szczecińskim, poznań-

PEKIN (PAP). - Jak donosi r-w.-1 przygotować do wyarania nie wJ11E:j sk:iu, wrocławskim, częściowo byd-
5tośnia „G~os Viet~a.mu", c:1owódca ważnej bitwy w ci;gu nadchodziic.ej 5csklm i gdańskim akcję maso·;,•ego 
raczelny v1etnamsk1e1 Arm11 Ludi'l· j..:s1eni i zimy. Jednostki Armii r.u- ~walczania groźnego szkodnika u­
wej - gen. Vo Nguyen-giap - o- dowej l oddziały partyzanckie rnu· praw ziemniaczanych. 
głosił z, okazji piątej rocrz,nicy pro- szą atakować i nękać nieprzyjarie- W wyniku akcji. :iniszczono 10.000 
klómowania Republiki Vietnam- la nieustannie i wszędzie, by jesien- "'·;1rlnytych ognisk stonki ziemniacza 
skiej- rozkae dzienny do żołnierzy i na i zimowa ofensywa zakończl'ła neJ, o charakterze nalotowym, irnw­
oficerów. się całkowitym zwycięstwem. Ar!~ia st.>łych przeważnie w wyniku doko-

W rozkazie tym gen. Vo Nguyen- Ludowa powinna bronić ze wszyst- "anych przez samoloty amer.vkań­
giap stwierdza, że vietnamską Arrn1ę kich sił ludności cywilnej i doł0i:yć sklc masowych uzutów stonki ile­
C;udową czekają w najbliższym l'l:za- wszelkich starań, by nie dopuścić mniaczanei na terytorium Niemiec­
s1e gwałtowne walki na wszy.Hklch do zniszczenia orzez nieprayjaciela l<i~.i n ... 1mMiki Demokratycznej i Cze 
frontach. Armia Ludowa musi się zbiorów. 1 chosłowa.cji. 



• 
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D. !lłlelnlhow 

Nowy etap walki o jedność Niemiec 
W a.łka. narodu niemie<:kiego o Ruch oparu narodowego 1mi:ybie-

jedność, demokr~ję i pokój ra różne formy. Znajduje on swój 
weszła w nową. fazę rozwoju - fa- wyraz w odmowie robotników por.· 
:z:ę oporu narodowego. S:ierokie towych wyładunku broni amerykań 
warstwy ludności niemieckiej zrozu skiej, we wzroście ruchu strajk1>we­
miały, że bez zorganizowanego opo- go w J>rzedsiębiorstwach ·Niemiec 
ru całego narodu przeciw amerykań Zachodnich, w walce młodzie-.iy Nie 
sko - aogiel~klm pltinom uczynienia. mice Zachodnich przeciwko użyciu 
z Niemiec swej k1>lonii, nie da. się jej jako mięsa. armatniego, w odmo­
osią.gnąć niezawisłości na.rotlowej, wie ze strony pra<'owników policji 
jedności i pokoju. Z1·ozumiały one, przemysłowej t batalionów robotni­
że wojska USA, Anglii i Francji, za- czych wstępowania. do armil na.jem­
kwaterowane w Niemczech Zachod· nej. 
nich, utraciły charakter wojsk oku- Na początku i;ierpnia odbył się 
pacyjnych, a stały się armią inter- w Hamburgu masowy strajk solidar 
wentów. Patrioci niemieccy, którym ności z robotnikami portowymi, któ· 
drogi jest los kh ()ojczyzny, powstają rzy odmówili wyładunku broni ame 
do walki przeciw lnterwentom ame- rykańskiej. 
r~·kańs)i;o - angielskim w obronie St .1 t · t d de ktyw-
praw narodowych narodu niemiec· . ~aJ c e~ Jes owo . m ua 
ikiego w obronie jego żywotnych in· n.tema. walki m.as pracUJącyl'h prze-
tc ! I c1w dostarczaniu przez USA broni 

resow. T Europie Zachodniej. Zachodnio -
Kongres Frontu. N.arodow~go de- Ni i k' K m·t t Ob ńców Po­

mokratycznych Nlem1ec, ktory od- k ~mee · 0 1 e . r~ wn:ików 
był się w dniach 25-26 sierpn_ia, tt?~~port~a;::C~1:?go 1_!\~~~ał odez 
w:rka2ał, ze ruch _oporu narodu me- wę, w której nawołuje, dd wzmoże­
mu~cklego oga_rma. . c~i-az _szer~ze nia walki przedw wyładunkowi bro 
warstwy ludnosci memieckleJ, me- . 1 • kl · B · • H 

1 • · od łoi: . · 80 ·a.Inc 0 , ni amery •ans eJ w remie 1 am-
za ~te . po .cn_ia CJ • g ' "Y bnrgu, zwła~zcza. że strajk bc>lgi.i-
7man1a. 1 pog~ądow poht}·~zny<'h. skich i holenderskich robotników 
Kongr~s stał . się demonstracJą, ze- portowvch zmusił łmperialistów 
spolenia_ wokoł_ Front~ Na.rodGwego amervkańskich do szukania now,•ch 
w~z;rstk1ch sił. patriotycznych w dróg ·transportu broni do Holandii i 
N1emcze~h. Pomimo odmow~ wład'Z Belgii przez porh· za.chodnio - nie-
okupacyinyćh stref .zachodn:ch w.y- mieckie. • 

W ten sposób robotnicy Niemiec 
Zachodnich włąrzają, się do wspól­
ne.i walki proletariatu zachod.nio -
curope,iskiego J>rzl'ciw amerykań­
skim planom wojennym. Zwiększa 

się stale liczba strajków w fa.bry• 
kach Niemiec Zachodnich. D oniosłe znaczenie posiada. rów-

nłeż uaktywnienie młodzieży 
Niemiec Zachodnich w walce. o po· 
kój. Ogólno - niemiecki rzlot mło· 
dziei:y w Berlinie w kof1cu maja r. 
b„ \\' którym wzięło udrział 700 tys. 
osób, wpłynął na dalszy rozwój tej 
walki. W chwili obecnej w Niem­
czech Zachodnich trwają prace przy 
gotowawcrze do zlotu 100 tys. mło­
dych bojowników o pokój z Nadre­
nii i Zaglębia Robry. Wodzireje z 
Bonn wydali zarządzenie. rzakazuią­
ce zorganizowania tego zlotu, który 
miał się odbyć w Dortmundzie 30 
września i l października. W. odpo· 
wiedzl na. ten zakaz młodzież Nie­
miec Zachodnich z tym wi~kszą 
energią prowadzi prace przygoto­
wawcze do zlotu. 
Najdonioślejszym ~adaniem Fron­

tu Narodowego je.st pokrzyżowanie 
anglo • amerykańskich pła.nów re· 
miiltaryzacji Trizonii. Dlatego to 
ogromne iznaczen:ie posiadają fakty 
masowej odmowy ze strony pracow­
ników policji przemysłowej wsfę110· 
wania do najemnych sił zbrojnych, 
formowanych na. rodea.z Waszyngto 
nu przez marionetkowych władców 

z Bonn. Niedawno grupa byłych pra 
cowników polioji przemysłowej w 
Ansbac;h zwróciła się z apelem do 
wszystkich młodych Niemców, w 
którym wzywa. ich <lo spełnienia 
SWCiO obowiązku pat.riotyczncgo I 
odmO\'VY stania. się najemnikami 
państw zagranicznych. 

Wypadek w Ansbach nie jest wy-

dani.a delegatom Zachodnich Nie­
miec paszportów, uprawniających 
do przekroczenia granic)' między­
strefowej - na Kongres przybyło 
około 1.500 przedstawicieli ludności 
Niemiec Zachodnich. W ten więc 
sp-0.sób - jak podkreślił w swoim 
przemówieniu Otto Grotc~ohl -
Kongres ma pełne prawo mianowa­
nia. siebie reprezentacją narodową 
całych Niemiec. Okolimność ta zna­
lazła swó.:i wyraz także w tym, że 
w skład wybranej na K1>ngresle Ra.­
dy Narodowej weszło 30 przedsta­
wicieli Niemiec Zachodnich. 

10 września Dożynki Centralne w Lublinie 
3 tys. przodowników rolnych naszego 
województwa - weźmie w nich udział 

Na terenie całego woj. łódzkiego 
zakończono w dniu 3 wmeśnia tego 
roczne obchody dożynkowe, święto 

radości i wesela wsi. 

spośród aktywistów 'grup ;plantato­
rów i hodowców, kół gospodyń oraz 
aktywistów młodzieżowych. 

9 >vrześnla delegacje chłopskie wy 
jadą specjalnymi. pociągami do Lu­
blina, aby zamanifestować swą nie­
złomną wolę pokoju orarz. pmedsta· 
wić dorobek i osiągnięcia rolnictwa. 
z terenu naszego województwa. 

padkiem odosobnionym. 30 prO<'. 
ogólnej liczby pracowników policji 
prtemysłowej w l\lonachlum odmó­
wiło wstąpienla. do armii najemnej. 
Charakterystyczny fakt !Zdarzył się 
ostatnio w Heidelbergu. gd:.>.:ie urzę­
duje sztab amerykańskich wojsk 
ckupacyjnych w Niemczech. Wg. 
agencji Reutera, 220 policjantów, 
pełniących służbę przy sztabie wo.isk 
amerykańskich, opuściło swe stano­
wiska. na znak protestu i1rzeciw 
formowaniu armii najemnej. 
• * -.e: i~ 

W swej walce o byt, niezawisłość 
i pokój, masy pracujące Nie­

miec Zachodnich coraz częściej kie­
rują. wzrok w stronę Niemieckiej Re 
publiki Demokratycznej, tej pra.wdm 
wej ojczyzny wszystkich patriotów 
niemieckich. 

Dowodem ogromnej siły przycią­

gającE!j Niemieckiej Republiki De­
mokratycz.nej są wypadki masowero 
przekraczania. granicy międzystre· 
fowej przez mieszkańców Niemiec 
Zachodnich. 

Niemiecka. Republika Dcmokra· 
tyczna. stanowi „kośdec, niezwy­
ciężoną ostoję frontu Niemiec demo­
kratycznyrh" (W. Pieck). Umocnie­
nie republiki jest zasadniczym wa­
runkiem sukcesu narodu niemieckie 
go w walce o je.dność i pokój. Dla· 
tego też Kongres Frontu Na.rodo­
wego poświęcił wiele uwagi zaga· 
dnieniom dalszego politycznego i go 
spodarczego rozwoju Republiki. Po· 
wa.żn:vm etapem na tej drodze bedą 
- wyznaczone na. 15 października 
r. b„ wybory. Wybory te mają zna­
czenie ogólno . niemieckie: zespolą 
one cały naród niemiecki w jego 
dażeniu do pokoju, do jedności na­
rodowej. 
Uchwały Kongresu Frontu Naro­

dowego, mające na. celu . dalsze 
wzmożenie walki luclności Niemiec 
Zachodnich o jedność i pokój, dal­
sze umocnienie Niemieckiej Rcpubli 
ki Demokratycznej - stanowią PO· 
ważny etap w rozwoju ruchu oporu 
narodowego w Niemczech. Dają, o_ne 
zwolennikom pokoju i jednoścl Nie­
miec bojowy program realizac.ii ~aj 
żywotniejszych żądań narodu. nie· 
miecldego - stworzenia. jednollteg?! 
demokratycznego, mlłuj~cego pokoJ 
państwa. niemieckiego. 

Jak donosi prasa amerykańska, słynny posąg „Wolności" w. Nowym 
Jorku tZaryso\Vał sit poważnie. Zachodzi obawa, że trzeba będzie posąg 
;>rrz;ebudować. . . 

Architekci amerykańscy pragnęliby postawić inny posąg - bog1!11 
„Wolności'' - ale w pozycji siedzącej na krześle - w stylu amerykan­
skim. 

TRUMAN: Miss Liberty, proszę. oto krzesło w stylu ameryl{ańskim! 
,.. (.,Vie ~uove") 

P od kierownictwem Frontu Na.­
. ro<lowego coraz szerzej roo:wl· 
ja. się ruch oporu przeciwko amery­
kańsko - angiels·kim planom podpo­
rzadkowania. sobie narodu niemiec­
kiego. ,:wzrost. oporu narod~wego -
podkreślił W. Pieck w ~wo~m prze­
Jl'Ówieniu na Kongresie Narodo­
w~·m - jest charakterystyczną cechą 
dzisiejS?.ej sytuacji w N;emczech 
zachodnich". 

Tegorocrz.na akcja dożynkowa w 
nasrz.ym wojewódą.twie miała prą.e· 
bieg masbwy. Obok wielot.ysięcz.­
nych r.zesz chłopskich, brała w do­
żynkach udział cała młodzież, zorga 
n:zowana w ZMP oraz młodzież 
szkolna. Uczestniczyły w nich Ludo­
we Zespoły Sportowe, które rozegra 
ly s2ereg )mprez sportowych oraz rze 

Zakon, cze n ·1e obrad społy artystyczne ekip robotniczych, 

Stare normy pracy hamują rozwój produkcji 
jak . również zespoły ludowe. 
Dożynki stały się wielką manife-

]JJ Kongresu sta.cją na. rzecz pokoju i spra.wiedli-

N. · k" h z Z wości społecznej. Obrazowały one 
Robotnicy przemysłu m.etalowego żądają 

1em1eC IC W. aw. nan wielki dorobek w dziedzinie 

BERLIN (PAP). - W niedziel-i za- l'Olnlctwa spółdzielni produkcyjnych, WARSZAW~ ~AP). - .za przy-1 dostosowania norm do nowych motłiwości produkcyfnych 
kończył obrarly III Kongres Woinych Państwowych Gospodarstw Rolnych kładem robotnikow zakładow stara- . . . 
Zwiazków Zawodowych (FDGB). Kon oraz grup hodowców i plantatorów. chowickich, fabryki traktorów „Ur- chnicznej i kwalifikacji robotników. I występują również robotnicy zakła-1 norm pracy do poziomu tec~mczn1e 
qres ·uchwalił jednomyślnie nowy sta Wzorując się na dotychczaso- sus" i rzałogi fabryki wodomierzy Dotychczasowe _normy _ edani<;m dów .przemyslu :netalowego. w War- uzasa.d_nlonego, domagamy się zai.t? 
tut, rezolucję o zadaniach związ:Ców wych doświadczeniach · Zarządy we Wrocławiu żadania przejśc'a na metalowców _ są. przestarzałe, nu~· Sr.l&\Vle. Robotnice Zakładow Wy- sowama nowego systemu norm. ~a. 
zawoduwvch w walre o pokój, ;ed- ZSCh przystąpią do nowej akcji or· • · . ' l"L stosowane do nowych uspra.w· twórczych Urządzeń Telefonicznych: sze dotychczasowe normy są za. nis· 
ność Niemiec i o dobrobyt mas pra- ganizowania wyjazdu delegacji na nowy system normowama pracy '!"Y :io~ych metod pracy i ha'mują inl· Danuta Zarębska, Waleria. Więcek, kic. Występujemy ze stanowczym 
rujących oraz rezolucję w sprawie Doi:ynki Cęntralne. które odbędą się suwają. rob~tnicy inn;>"ch. zakłada~. cjatywę robotników. pra.-nących Irena Zawistowska, Józefa. Seweryn, żądaniem zrewidowania. Ich". . 
m11~owej pracy kulluralnej. 10 września w I,ubllnie. Z terenu Robotnicy ci domagaJą się ·wprov;a t"l ··a· produkcJ·ę Barbara. Dawczyk i ślusarz Zdzisław W sLolicy z takim samym ząda-

'd ł ' d k' a . t d 'a technicznvch przystOSO S a. e rOZWlJ C . • • • • • t ·1· b t ' p ' t O 
Na posiedzeniu nowego zarzr,tlu wojewo ztwa o z 1ego u a się am zem n~r:n · . , • W lie'l..nych listach napływających Rama. w lisc1e oświad~aJą: „Rozu- n:em wys ąp1 _ 1 ro o nicy !Z ans w 

FDGB w' brano prezydium. Przewod- 3.000 przodowników pracy, wybra- wan!_ch sciślc. do kor_ikr~t?ych wa- de.. Zarzadu Głównego Związk_u za- miejąc, że ~o wykonania. Pła.nu ~-1~- \\ych t;akładow Pomocy Szkolnych, 
niczącym FDGB wybrany został po- n:vch !Ze spółdzielni produkcyjnych, :unko:v pracy., wydaiz;iosci mas.~yn, wodowego Metalowców, robotnicy tniego konieczne jest podnles1cnie Z~kł~dow . Wy~wórczy~h- ~paratury 
nownie Herbert \Varnke. państwowych gospodarstw roJ.nych. Jakości narzęd21 .rodza1u operacii te na konkretnych przykladach udo"'.a wydajności pracy i doprowadzenie 01m·ietlemowe.1 A-51 1 mm. 
:.::_:.:.=.:.:_ _____________ .:_ ___ _;_ _ _:__::________________________ dniają konieczność wprowadzenia -~~--

SED w walce o czystość szereeów partyjnych ;Ei·~~Ę~1i;1~~~:„"t~ Propozycje radzieckie w Radzie Bezpieczeństwa 
c:ągu ostatniego roku wydajność _na odpowiadają pragnieniom narodów świata 
~~~ t~~~~e~e~~~~k~ ~~~~;'~: Naród koreański całkowicie popiera politykę ZSRR Komunikat Komitetu Centralnego o usunięciu 

sześciu współpracowników agenta wywiadu 

z partii 
USA 

BERLIN (PAP). - Dziennik „Neues średników otrzymywał informacje 
Deutschla..11.d" opublikował następują- szpieqowskie, które bezpośredn(o kie 
cy komunikat: rował do Dullesa. Posiadał on pod 

Zqodnie z uchwałą II Plenum Ko- różnymi nazwami swe oddziały w Ge 
mitelu Centralneqo Niemieckiej So- newie, Marsylii i Paryżu. Agent ame­
cjalistvcznej Partii Jedności SED, Biu ryka1iski Field - stwierdza dalej o­
ro Polityczne usunęło z partii Paula świadczenie - posiadał również nie­
Merkera, Leo Bauera, Bruno Goldh11111 wątpliwie dyrektywy, dotyczące wer 
mera, Willy' Kreikemeiera, Alexa En. bunku emigrantów niemieckich. P:ze­
de i Marie Breiterer za kontakt z a- dostaw::il się do różnych politycznych 
gentern wywiadu amerykańskiego q1 up emigracyjnych przy pomocy je. 
Noelem Fieldem i udzielanie wydat- dnei i tej samej metody: podawał się 
nej pomocy wrogowi klasowemu. za przyjaciela prześladowanych anty. 
Towarrzysze: Bruno Fuhrmann. Hans f2szystów, dzięki czemu zdobywał nie 
Treubuer. Walter Wellinq i Wolfg:iPg zasłużone zaufanie. Główną jednak 
Langhoff, których działalno~ć tlopro- przyczvPą jego „sttkcesów" byla nie 
wadz:iła do pośredniego popierania jeqo własna zręczność, lecz przestęp­
wroga klasowego. zostają pozbawi.mi cza, polityczna beztroska byłych 
prawa wykonywania jakichkolwiek członków niemieckiego emigracyjne. 
funkcji. qó kierownictwa w krajach zachod,.. 

ujawnienia i aresztowania bandy Raj 
ka na Węgrzech. Jednakże i , po tym 
c:ięść osób utrzymujących kontakt z 
Fieldem nte znalazła drogi do partii. 
W toku dochodzeń wyjaśniło się, że 

szereg byłych emigrantów nie chce 
pomóc partii i zakomunikować partii 
o wszystkich wydarzeniach. Po oro­
cesie Rajka osoby te nie zawiadomi­
ły partii o swych kontaktach z Noe­
lem Fieldem, a uczyniły to dopiero 
wtedy, gdy tego od nich zażądano. 

l'.'iosła się dwukrotnie, norma zaś po 
•wstała ta sama. Krizysztof Kaczmar 
sk; v.. łatwością wyrabia miesięcrimie 
225 proc. normy. Stwierdza. on sta· 
nowczo, że norma dotychczasowa 
jest za. niska.. żąda jej zmian:r. 

Z żądaniem !Zmiany norm pracy 

PEKiN• (PAP) - Według donie-1 
sień z Phenjan, prasa miej;;Mwa 
publikuje 11 ypowiedzi przywódcó,-.­
różnycb gr1tp ludności i organizacji 
sp()lecznych Korei, P,Opierających 

całkowicie propozycje. złożone przez 

radzieckiego delegata w Radzie ~~z· 
µieczeńst wa l\lnlika w sprawie poło 
żenia kresu agresji imperialistów 
amervkańskich w Korei i pokojo11-e 
~o u.regulowania 11roblemu koreań- · 
!;kiego. 

Komunikat St\vierdza, że podstawa nich. 
oskarżenia w stosunku do wszystkich W dalszym ciągu •komunikat KC 
10 osób jest wspólna: wieloletnie, a SED omawia szczegółowo działalność 
częściowo istniejące do ostatniego Fielda, który w. 1939 r. nawiązał kon­
czasu kontakty z przedstawicielami takt z nit?mieckimi emigrantami po­
wywiadu anglo-amerykańskiego, W: litycznymi zagranicą. W tym czasie 
szczeaólności 7e szpiegiem amerykan wielu emiqruntów popełniło poważne 
skim -Noelem Fieldem, którego nazwi- błędy polityczne. W rezultacie tych 
sko figurowało w dokumentach pro- błędów i słabości ideologicznej prze­
cesu Laszlo Rajka, odbytego w Buda- ksz!ałcili się w narzędzie wroga kla­
peS'1cie we wrzei;niu 1949 r. sowego i coraz bar-dziej oddalali się 

Na procesie tym dowiedziono, że od partii. Dobitnym potwierdzeniem 
Nnel Field byl qłównym pomocni I teqo - stwierdza komunikat - jest 
kiem Allana Dullesa (kierownika u- zachowanie się wyi:ej wspomnianych 
tworzor.ego w czasie wojny w Sn.•aj- osób po ich powrocie do Niemiec, po 
carii ośrodka europejskiego wojenno. klęsce reżimu hitlC'rowskiego. Mieli 
strategicznej służby wywiadowczej oni mo:i.nosc zdać sobie sprawę ze 
l,;tanów Zjednoczonych). swych błędów, uznać je i dowiesć, że 

l\'oel Field oficjalnie uchodził za są qotuwi do naprawienia ich. W tym 
przedstawiciela charytatywnej komi- celu powinni byli przede wszystkim 
sj1 kościoła unitarnego w Europie, w zakomunikować o wszystkim, co za­
rzeczvwistości zaś był bezpośrednim szlo, kierownictwu partyjnemu i po­
współpracownikiem Dullesa w orqa- móc partii w osłatecznvm rozgromie­
nizowaniu sieci szpiegowskiej. Field niu agcnt11ry amerykańskiej. Lecz 
jako kierownik tej organizacji udzie- o>:obv te postąpiły wprost przeciw­
lał materialnego poparcia emigrantom nie. Nie tylko przemilczały wsz.ystko, 
politycznym i w tf'n sposób nawiązy. lecz częściowo kontynuowały kontak 
wal' z nimi kontakt i przyjazne sto- tv z Fieldem i usiłowały nawet wcią­
sunki oraz dokonywał werbunku do qnąć jcqo samego i jeqo pomocników 
amerykań<;kich ornanów szpieg.Jw- ,Jo instytucji niemieckich.. Osobiste 
skich. Field orlac„! werbunek, lub i listowne kontakty Fielda w Berli· 
p ;:ewiezienie J..:u)Ji..n. ych agentów do n:e ' w innych miejscowościach trwa 
łc.h ojczyzny. Field przy pomocy po· ły do wiosny 1949 r., tzn. do chwili 

Jasne jednak było, że osoby te opo 
wiedziały jedynie o tych faktach, któ 
re można im było udowodnić, przy 
tvm o treści swych rozmów z Fieldem 
podały jedynie niepełne dane. Mil­
c7enie ich było dla partii dowodem 
ich nieuczciwości. 

Dochodzenie w związku ze sprawą 
FiE!lda - stwierdza komunikat - nie 
ze-stało jeszĆ:1e zakończone. Mo:lna 
się spodziewać, że ten pierwszy ko· 
nrnnikat stanowić będzie wkład do 
sprnwy ddlszego wyjaśnienia i oczysz 
czenia. putil od znajdujących się w 
rdej wyrzutków, od wroqich agentów 
i drobnoburżuazyjnych elementów. 

Komunikat podkreślając znaczenie 
czujności, krytyki i samokrytyki w 
partii, stwierdza na zakończcn::e: 
Nasz nowoobrany Komitet Centrnlny 
w związku z wynikami dochodzeń 
Centralnej Komisji Kontroli Partyjnej 
w sprawie byłych emigrantów w kra­
jach zachodnich nie zląkł się samo. 
kry tyki. Komitet Centralny skonsta­
tował, że kierownictwo partyjne rów 
nież było niedostatecznie czujne. Do 
III Kongresu w kierownictwie par1ii 
istniały ugodowe tendencje w st1sun 
ku do pracowników partyjnych, kló· 
rzy w nrzeszłości dopuścili się poważ 
nyC'h błędów. Nie zbadano dość s:tyb 
ko wielkiej ilości takich wypadków, 
o których posiadano dane. 

Komunil<at poWyższy jest dowo­
dem, że obecnie rozpoczęto walkr, z 
tym Slkodliwym liberalizmem. 
Rozpoczął się - stwierdza komuni. 

kilt - nowy etaD w rozwoju naS7ej 
11vt'1 

Międzynarodowy Dzień Spółdzielczości 
obchodzony będzie 10 września 

WARSZAWA (PAP.) - Centralny terminowe wykonanie planu na rok 
Komitet Obchodu Międzynarodowe 1950, o wzrost dyscypliny pracy, o 
go Dnia Spółdzielczości, przypadają spotęgowanie ruchu współzawoclnic 
cego w bież. roku - 10 września twa, o podwyższenie ja.kości prolluk 
v.-ydał odezwę do przeszło 5 milio- cji i podniesienie Poziomu handlu 
nów spółdzielców polskich wzywa· uspołecznionego. 
jąc ich do czynnej walki o pok~j W dniu 10 września - czytamy da 
i postęp, oraz cip aktywnego wspoł lej w odezwie - spółdzielcy polscy 
działania w realizowaniu Planu 6- łączą się z postępowymi spółdzielca 
letniego. ml Ś\"iata i ze wszystldmi ludźmi 

Do wykonania wielkich zadań szczerze nraroącymi utrwalenia po 
Planu 6·letniego - stwierdza m. in. koju - w· światowym obozie poko 
odezwa - konieczne jest włączenie I in, skupionym woltół potężnego 
się wszystkich członków i pracowni Związku Radzieckiego i wklldP.go 
ków spółdzielni do walki o przed- chorążego pokoju - Józefa Stalina. 

Amerykańscy gangsterzy 
znów napadają na terytorium Chin 

PEKIN (PAP). - Jak dono~i A· I Hokou, gdzie dostezegły 7 dżonek 
gencja Nowych Chin, w dniu 29 sier chińskich, płynących pod flagą re. 
pnia samoloty amerykańskie dokona publika11ską. Jedna z nich była ho 
ly ponownego nalotu na. terytorium lowana przez 12 ludzi. 
chińskie i z WYEOkoścl zaledwie 10 · 
- 20 metrów ostrzeliwały dźonkt: Samoloty amerykańskie zniżyły 
chińską. płynącą pod fla.gaml Chiń się do wysokości zaledwie 10 n~e­
sklej Republiki Ludowej. Jest to trów nad powierzchnią r zeki i je. 
nowy akt prowokacji wobee narodu dcn z nich zaczał ostrzeliwać holo· 
chińskiego. . waną dżonkę, zabijając jej wła 

Cztery myśliwce amerykańskie ty ściciela Yin Shaio·lina i raniąc dwie 
pu „P 5 l" ukazały się w dniu 29 ._1er osoby spośród załogi. Łódź zost'.:l 
pnia od strony Korei nad miejsco· ła przebita kulami w 9 miejscach. 
waścią chii1ską Lakoo.Shao. Po spe a budka z instrumentami nawigacyj 
netro\\ aniu te; miejscowości, pvło· nymi została zdemolowana. 
i:oncj w odległości 3 klm od gr:mky Znaki rozpoznawcze na sk.rzydlach 
koreańskiej . samoloty sklerow;Jy samolotów: biała gwiazda na. nie. 
się wzdluż bi~gu rzeki Jaiu na bieskim polu dowodzą. j:lsno. ie sa.­
wschód i dotarły do wsi Czang Tien moloty były amerykańslde. 

Czung Sung Un, wiceprzewodni­
czący partii demokratycznej stwier· 
t!ził, że deleg·:..ci imperialistów am~· 
rykańskich i ich satelici w Radzie 
Bezpieczei1stwa, wykorzy~tują „uch­
\\ałę Rady Beipieczeństwa•' dla za­
n:askowania imperialistycznej inwa­
zji amerykań::.kiej na Korei. Czun6 
Sung Un doctał, że naród ko1·eański 
w całej pełni popiera propozycje de 
legat!~ radzieckiego. Jego stanowcz~ 
ża.danie wstrzymania agresji na Ko 
rei, wycofania obcych wojsk z. Kor~i 
i c!opuszczenia do Rady Bezp1eczen· 
stwa przedstawicieli ludności_ P?t'. 
nocnej Korei dla wysłu?hama . J~.1 
opinii, jak również żądame udzia1u 
przedstawiciela Chin Ludowych \Y 
Radzie Bezpiecze1'15twa - oto kroki, 
które jedynie mogą doprowadzić rlo 
pokojowego rozwiązania proble1i111 

.koreańskiego. 

Przcwodniczacy Federacji Półno­
cno . Koreańskich. Zwiazków Zawo­
dowych Cho Kyung Dek oświadc~yl: 
„Pro110zycje delegata radzie_eki_ego 
całkowicie odpowiadają. pragmemom 
miłujących pokój narodów świ;ita. 
N'aród koreański z klasą robotn1'!zą 
na czele popiera te 11ropozycje. Arne 
rykańskie 11·ojska a.1?:resywne nmsz1 
Lyć wycofane z l(o1·ei zanim problem 
koreański będzie mógł być uregulo-
wany w drodze 1iokojowcj. "' 

Doroczne święto 
,·,Humaniłe" 

GENEWA (PAP) - Jak donoszą 
z Paryża, kilkaset tysięcy osób wzię 
ło udział w dorocznym święcie .,Hu­
man ite" w Vlncemie::: Zebrani owa 
cvjnie powitali Thorcza, FaJ11no., 
Cachina . .l\Iart.y, Frachona, Bonte o­
raz innych działaczy dcmokrab'cs­
nych. 

• 
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ZMP-owcy ZPB im. Stalin a 
winni stać się przodującylll oddziałelll załogi 

Ludzie Co H'qhazala narada w Dzielnicą Fabrqcznej? na 
Narada aktywu partyjnego J I stojących przed młodzieżą pracują 

ZMP-ewskiego Dzielnicy Fabryez- cą". 

nej ~ła. przebieg bardzo poważny. I . Dyskusja_ 'A7kazała, ż~ orgar1iza­
Orgamzac,Ja ZMP-owska rozwija tu cJa ZMP me zdobyła sobie popular­
slabą działalność a winę za to po- ności. l\Ilodzież niezorganizowana 

. ' me zwracała się do aktywistów 
noszą . za_rov.rno Zarząd D~i~lnicy ~MP-owskich, nie doceniając. tego, 
ZMP, Jak I tO"\varzysze partyJm, któ ze ZMP - to kierownik i opiekun 
rzy J><!Winni przecież czu iV'ać nad m!odzieży. Oczywiście, winę za to 
mlodxi.~żą. opiekować sie nią i kie ponoszą ~rząd. Orga~izaeji i aktyw 

, . . - , ZMP-owski, ktory me potram spo 
rowac JCJ pracą. Brak współpracy, pularyzować w zakladzie młodzie-
brak sltoordynowania dzialalnołel żowej organizacji, nie znalazł spo­
org~ji młodzieżowej i partyj- ~obu· ścisłego powiązania się z mio 
nej doprowachiły do tego, ie ZMP· ~zi~żą. Uczestnicy narady· stwie1·dzi 

. . h, ze zeatała eałkowicie :r.aniedbana 
owcy 'I ZPB :on. Stalina szli własny i.keja prepagandowo - ag-iłacyjna. 

góle nie spełniał: w pierwszym pół 
1·oczu br. skierowano do Partii tyl­
ko trzech młodych robotników. Zwa. 
żyw11zy na t-0, że w zakładzie pracu 
,je ponad 4.800 młodzie-~y - lir:zba 
ta. jest wpro11t rażąco mała. 

Udział młodzieży 
w produkcji 

przecież bardzo wiele młodych przą 
dek i tkaczy. • · W Tnzonii, przekształcanej &ZJbko w kolonię ame~ka1hkę, rognic bez· 

robocie: już 4,5 miln. ludzi zalicza Il.i~ tu do kategorii bezrobotni eh i pół· 
bczrnhotuych. 

W tych okolicznościach, minister pracy „rząd n" Adenauera postan°'' ił 
rająć się wreszcie problemem bezrobocia. Zwołano specjalną konusję, zmo­
hilizowano parę tuzinów doraclców, ekspertów, statystyków, rrfrrcnt6w itp„ 
a po kilku tygoflniarh ogłoszono, że istotna przyczyna 11·zrost11 bezrobocia 
została mtalona i wył.ryta: bezrobocie - gło•zą „fachowci•" Atlcnauera -
~urzy >ię <llatr!(o, że w Trizoni1 nie istnieje obowiązek powe<zechncj słnihy 
11 o.i~l.:nej. Jak wi1himy - hitlrrowcy z Bonn zmierzają cuł!l pnrą do 
",J-1·ze:.zr11ia ,.tradycji'' swrgo duchowe~o prot opla-ty, thdclihy mirć 111ow11 
milionow~ armie, tym razem na żHldzic anwryka1hk1111, by raz jeszcze za. 
d1i\\ ii' ,;" iat w~hr)kami i zbrodniami fn~')'t01rskimi. 

mi drogami, częsfo błądząc i nie 
spełniając roli, ilo której są, po·woła 

ni, roli czołoweg& oddziału, m<>bili­
zują«go całą młodzież Zakładów 

Stalinowskich do walki o plan. 

W oderwaniu od szerokich 
mas młodzieży 

Trzeba przyznać, że dyskusj;i uzu 
pełniła tezy zawarte w referacie i 
podkreśliła mocno za~ac'lni'enie u­
działu młodzieży w walec o plan. 
Mówili o tym kol. kol. Król z wy 
kończal~i. Gabrysiak z K8iężcgo 
Młyna, Wagner z Nowej Tk3lni, 
Krygier z Terenu G i \Vielu innYch. 

Przyczyną niedomagań był l)ez Nie wszyscy jednak potrafili grun­
wątnienia slaby kontakt organizacji townie zanalizo\\'ać prz~'cz~·n:v r.ie 
ZMP z organizacją, partyjną. Mło- do:<tatecznego udziału młodzieży w 
dzież „ufna we własne siły" rzadko realiz;o.cii nlanów produkcyjnych za 
zwracała się do towarzyszy partyj kladów. Nied-ost.ateeznie naświetlono 
nych o radę i pomoc. z drugiej sytuację w )lowe.J Tkalni, gd1łe o­
znów strony poszczególne organiza gromny ods~tek młodzleiy nie wy-

c.ie podstawowe oraz Komitet Dziel k~~\;;'J'c~. t~: 0~~~~~~c;~~ieC:~ 

Organizacja ZMP Zakładów Sta­
linow~kich powinna \VYCiągnąć nau 
kę z rozpatrzonych błędów, jak naj 
szerzej rozwinąć Związek Mlodzie­
ży Polskiej i pozyskać dla organiza 
cji młodych, wartościowych robo­
•ników. ZMP w oparciu o pomoc or 
ganizacji partyjnej musi baczną u­
wa.gę poświęcić zagadnieniu doszka 
lania zawodowego młodzieży i !til­
niej powiązać młodzież z produkrją. 
Organizowane obecnie brygadv osią 

gają już poważne wyniki w W>Jlce 
z awariami oraz w dążeniu o nuj­
bardziej w~orowe utrzymanie par­
ku maszynowego. 

Gdy przy tych wysiłkach pośpie­
szą młodzieżowcom z pomocą z'.l.har 
towani już i doś,viadczeni towarzy 
sze partyjni, kontrolujac zarazem 
działalność młodzieży i sami głębiej 
wnikając w sprawy młodzieżowe -
bez wątpienia organizacja ZMP 
w ZPB im. Stalina zdoła zwycię5ko 
wykonać stojące przed nią zad-r1ia. 

Po11irwa:i nawrt urzerzywietniP111c tych zu111iet'zci1 nir mo·i.c rozła1lować 
vlbrzy111i1•!!0 ht>1rol1oci11 w "\irmczcrh Zarho1l11id1, „rzę1l" \ilenancra po· 
~tanowil uf'irr •ir rlo inn)ch ;ro1ik1't11 1 n:i.1nmdrii' ilo„. ha111ll11 żyw~m to 
''arem. W '7.rąto '" ir1· w tC"j ma1rri1 rozmowy i JICl"lr~kla•',ic z różnJmi czyn­
nikami za!-!ranicznymi, a w wyniku tych 5taral1 - rzą<l hrazylij~ki ,,.)raził 
jui z~odę na przyjęcie 100 I) s. 1czrohotnych J. iemców z Tdzonii. 

Po11it>waż amerykai1•krn1 „hamllarzom fo1ierd" barclzo potL·zebna .icst 
lania siła 1-ohocza, do Konizresn US.\ wnic~iono ostatnio projekt ustawy, 
1nwalająr·y 11a f'mi:rrarję 51 ty•. '\°iemc6w.„ Tak wire „rząfl" Adl'na11e1·a 
pc1>tanowił zwalczać hezrohocic drogą„. W)Jll"Z<'tlaiy swych rodaków zarów• 
no w drnraktnze „mi!';a arn1atnil';,,o", jak i w rharakterzc po 11rostn uie­
'' olników. Inne metorly wa Ikt z be1robociem są, oezywi>cie, ohcc i niezna· 
nc 1·enkc)jnym trizońskim ministrom, ślepym W)konawcom woli amcry• 
k~ń;kich „panów". K w B. D. 

Brak akty\\'llości organizacji ZMP 
przejawia się przede wszystkim w 
bal'dzo nikłej liczebności koła: ZlUP­
ową stanomą zaledwie 14 proc. o­
góhr mł<1dzieży, zatrudnionej w za­
kładach. Referując te sprawy słu­

sznie stwierdził · przewodniczący 

Dzielnicy, tow. Filipczak: ,,Nasi 
członkowie po prostu ginęli w ma­
sie młodzieży i nie wywierali na 

· nią dostatecznego wpływu. Byliśmy 
bardzo słabo powiązani z ogółem 

naszych młodych robotników. Toteż 
nic dziwnego, że nie potrafiliśmy 
ich pozyskać dla ·wielkich zadań, 

nicy Fabrycznej mało interesowały bało obowiązE:k podniesienia kwali 
się poczynaniami młodzieży. Organi fikac.ii zawodowych młodych tka­
zacja ZMP Zakładów Stalinowslcich czy, nie wnilrnło w przyczyny ich 
wykonywała swe zadania często w nikłych wyników produkcyjnych. 
zupełnym oderwaniu od aparatu ~a t;Ym _odc~nl_w. sil~ie.i niż .gdz;~­
partyjnego. Zdarzały się nawet wy KOl\.\:1ek 111dz1e.i. d::ił _się ?dczur. b_r2k 
padki szkodliwej dwutorowości - I wspołpracy z or!'(a111zac.1ą partyJPą. 
wnjemnego wyrywania sobie lu- Niedobrze d?.icje sic; i w przędza! 
dzi do przepl'Owadzania różn'.'{:-h ni cknkoprzędnej, a obecni na na­
akcji w zakład.de. Przedstawiciele radzie. rcprezentuiac:v ten oddóał 
ltól Z\l!P, nie zctµraszani na posie- par~viniac~· oraz ZMP-owcy ni~ u­
dz;enia egzekutyw, nie orientoivali w.icli ustalić prz:vczyn tego ~t:o:nu. 
. ię, czym żyje organizacja partyjn'l Słusznie zauważono na naradzie. że 
i w jaki sposób młodzież ZMP ,9el "Ninę za niedokładna znajomość te­
niać ma rolę pomocnika Partii. Trze renu ponosz<1 w dużym stopnin ra 
pa przyznać otwarcie, że tych za- dl'>i młodzieżowi. którzy zbyt mało 
daii aktyw ZMP-owski prawie w o- przebywają na salach pro<luk"Y.i­
• """" oc iococ ooooco ,„„,„„..,„„ ..... ~·~--.-. n:n·h. zaj1uując się raczej biurową 

robotą. 

M. Szumska 

Nowa. cenna inicjatywa włókniarzy 
Po raz pierwszy obsługa 4 krosien kortowych 

Gdy w ZPW im. ~ukasińskiego zarobek nasz to również ważna 
powiększono park maRz;vnowy. w:el- rzecz". 

.~ ... ..,.. 
Y. ~ 

k!e było zainterC:~owanie tkDCZY Syn ZMP-owiec zapalił się do tej 
krosnami kortowymi półautomatycz my~li i kiedy ojciec ku uczczeniu 

Jako przykład właściwego odd::ia nymi. Ale najczęffeciej przychodził je Kongresu Pokoju ~klcidał zobowią­
lywania na młodzież, dobrze zm·ga oglądać tkac.z tow. Józef Szefer, 1:anic. że przechodzi na obsługę 4 
nizowanel'(o szkolenia zawodO\\·ego . pracujący w tkalni już 30 lat, waz krosien oraz wezwał innych tkaczy 
- służyć może teren tkalni autnma jego syn. Kiedy wreszcie założono do pójścia w jego ślady, zgłosił się 
tyc~ej. Ki~ro\mik tkalni. ja_k r6·.v I osnowę i ur.uc~omio_no_ pierws-~e również i złożył podobne zobowią­
mez pracuJ<iCa tam młodz1cz - a krosno. tow. Szeier długo teg·J dn:a umie. 

nastawiła maszyny na mniejszy sto­
żek. W celu ułatwien!a pracy tka­
czom wątek dostarczany będzie do 
krosien. a na warsztaty .zakładana 
będzie tkanina o lekkim wiązaniu. 
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Na froncie wspólzawc;>dnictwa pracy 

Właściwe przyl{ręcanie nici 
podstawą dobrei jakości przędzy 

-.. Widzisz moja droga, tak po­
winna wyglądać dobrze przykrę­
cona nić - tłumaczy instruktor­
ka, low. Eugenia Kllmke, młodej 
101rządce, Anieli Szymańskiej. Po· 
k:izuje jej wlaśnie szpulkę nici. 
wyprodukowaną przez wzorową 

prządkę. Na tej ~pulce nie ma 
ani jednego zgrubienia. Gdyby 
wszystkie byly takie, jakiż gład­
lki, piękny materiał mogliby 
produkować tkacze! Na kro,:;nach 
nie zdarzałyby się zrywy, które 
tak przeszkadzają tkaczom w 
pracy. 

Tow. Klimke długo wyjaśnia 
uczennicy zasady dobrego przy­
kręcania. Op'.ekuje się nią zre­
szta nie od dziś. Jeszcze niedaw„ 
no ·Aniela &zymańska nie wyko„ 
nywała swej bazy akordowe~ 
Dziś już uzyskuje 100 procc>nt i 
teraz cały swój wysiłek wytęża 
dla podniesienia jakości swej pro 

dukcjl. Pierwsza bowiem próba, 
jaką pobrano z jej nici wykaza­
ła, że przykręcenie jeszcze niedo­
maga. Na tabliczce kontrolnej 
rznalaizło się ·zbyt wiele zgrubień. 

W ZPB im. Kunickiego więk-
5?.0'ŚĆ prządek przystąpiła do kon 
kursu. mającego na celu ;zlikwi­
dowan'.e owych ·wadliwych przy· 
kręceń. Pie1°:wsze próby wykaza­
ły, że trzy czwarte prządek 
przykręca niewłaściwie. Inslrnk­
torki mają więc obecnie „pełne 

ręce roboty". Trneba szkolić nie 
tylko młode, niewykwalifikowa­
ne prządki, ale i stare doświad­
czone, które przykręcają :zlą me­
todą. 

Dziś już cała załoga przędzalni 
zdaje sobie sprawę. że podnie­
sienie jakości przędzy w ·zupełne 
ści le:i.y w możliwościach pr2ą­
dek. 

ln'.lrnl.torka tow. Klimke pokazuje młodej prząiłce Anieli Sz)·mnt'i.;klcj, jak wy­
. glądą dobrze pr:t)kręcona nit 

~tanowi ona 80 proc. zalogi - stwier · 511!1 nad nim. a w końcu powledział * • * 
dzili, że aczkoh•cick tkalnia znajdu- town1-zy~zom z rady zakładowej: Wła~nie odbywa się zmiana. Tow. 
je się jeszcze w ~tadium organiza- - A wiecie C(), może by zar)·zyko- Sr.cf er i syn jego stoj;i przy ma­
c.ii, coraz lepie.i wykonuje swe pła wać prac~ zamiast na dwóch - na 4 !i7ynach. z początku natrafili na 
ny, rozwija się tu wspaniale ruch krosnach kortow~·eh? pewne trudności. To jedno, to dru­
wielowarliztatowy. i.modzi tkacze w ZPW im. Łukasińskiego od te- gie krosno trzeba zatrzymać. a maj­
przechodzą na ob~ługę 24 krosien i go dnia zaczęto zastanawiać się nad ster i mechanik mają jeszcze to i 
dają sobie doskonale radę, dzlęlii tym śmialym projektem. owo do uzupełnienia. Na nasze py-
pomoey kierownictwa l personelu t · · k 'd · ·m dpow·a tedmicznego. Dotychczas nikt w przemyśle weł- amc. Ja t zie 1 praca, o 1 -

Mlod7.ież powinna 
przodować 

Oto najlepszy dowód, iż umie,ię­

tne pokierowanie młodzieżą, otocze 
nie jej troskliwą opieką, zdoła wy­
krzesać z n1łodych robotników _za­
pał do pracy i chęć do nauki. To·l!a 
rzysze podkreślali, :ie młodzież ZPB 
int. Stalina może i powinna sta~ się 
prr.od ującym odclzialem załogi. 
Wśród przodowników pracy - tvch, 
którzy kilka lat temu zapoczątk:iwa 
li współzawodnictwo i tych, którz~· 

c·becnie ustanawiaj<\ rekordy, jf):t 

nianym nie obslugiwał 4 krosien. dają: 
- No. dobrze - mówili _ ale - Najważniejsze. to rozłożyć do-

przejść na zwięks'lOną ilość krosien. brze robotę. Ułożymy ją sobie w ten 
to jeszcze nic wszystko _ trzeba !iposób, aby kro~na nigdy nie czeka­
tcikże wypełniać normę. ly na wątek. No, zdajemy sobie 

sprawę, że praca na „czwórlrnch" 
- To ,iuż się o to nie martwcie - kortowych nie będzie taka łatwa. 

oClpowiedział tow. Szefer. - Moja Ale o w;:zystkich niedociągntęc1ach 
w tym rzecz, że normy iwstaną wy- ncitychmiast powiadamiamy kierow 
konane. nictwo w celu bezzwłoC'Znego ich 

Tego dnia tow. Szefer rozmawiał usuniecia. Właśn!e dziś mówiliśmy 
z synem długo i poważnie. kiero\vnikowi tkalni. że wątek nie 

- „Bo widzisz, gdybyśmy prze- ~chodzi z cewki całko"\vicie - za· 
~zli na obsługę większej ilości kro- wsze trochę zostaje. Krosna pół­
sien. to ile oszczędności uzyskają automatyczne idą trochę szybciej 
z tego tytułu nasze zakłady! A przy a na szpulce jest dość duży stożek, 
t vm i ludzi brak. Sam wiesz, jakie 

1 

dlatego prz~· końcu szpulki ?:rywa 
po;;toje ·wypadają C'lasem w tkalni ::ię nić. Kierownictwo przy1-zeklo za 
\\"łaśnie z powodu braku tkaczy. No. raz zwróci:! uwagę przędzalni. aby 

- Wielu tkaczy dopytuje się, kie­
dy przygotowane będą następne 
„czwórki" - mówi tow. Sze!er. -
Ludzie rozumieją korzyści, które 
płyną z wielowar;;ztatowości. No, 
ale to nie idzi e tak szybko. Dopiero 
prv.ygotowano pierwsze „czwórki". 
Nawet syn mój jeszcze nie ma svl'ych 
krosien, tylko pracuje na moich. 

* "' * 
Rozwój wielowars1talowości przy-

niesie 'Zakładom poważne korzyści. 
Prz ·czyni się do zlikwidowania 
posto.jów i pozwoli w pełni wykorzy 
stać park ma~zynow~·. Zaś tkacze 
podniosą, znacznie swe zarobki, 
Obserwując jednak sytuację w 

tkalni ZPW im. Łukasińskiego do­
chodzimy do wniosku, że kierowni­
ctwo i rada zakladowa zbyt wolno 
organizują obsługę większej ilości 
warsztatów. Jako przykład może po 
słuiyć fakt. że młody Szefer nie ma 
jeszcze swych krosien. chociaż od 
crzasu podjęcia zobowiązań upłynęło 
już kilka dni. A przecież należało 
b~· pomóc tkaczom. którzy rzłożyli 
doniosłe zobowiazania i umożliwić 
im ich realizacje, 'nnldałn by jak naj­
;;zvbciei. umożliwić innym robotni­
kÓm pracę na zwiększonej ilości 
krosien. 

Nasi korespondenci piszą 
Zła 01•ganizacja pracy Wzmożoną pracą utrwalamy pokój 

I .· ZPB · F D • · ' kie W celu dalszego wzmocnieniu prządka. mówi: - „Przechodt.ę w składa nt 1m. • z1erzyns go frontu walki o pokój coraz wię- na obsługę 1110 wrze~ion, ponie 
Pomieszczenie składalni w Zl'B usunąć przy większym zainlereso- k~7.a ilość robotników ZPB im. waż wiem, że wzmagaiąc produk 

im. F. Dzierżyńskiego nie za- waniu składalnią ze strony rady płk. Koczaskiego przechodzi na cję, podnoszę dob1·obyt klasy ro-
pewnia robotnikom hiqienicznych z11kładowej i dyrekcji. oh:=:lugę zwiększonej liczby ma- botniczej, zwiększam potęg~ gos 
warnukuw pracy. Pozwolę sobie B. Kiełbikówna, 57~·11. podarczą naszego kraju. a tym 
przvtoczyć fakty. Stół, przy kto- ZPB lm. F. Dzierżyńskiego. I Ob. Krejnich, młoda i zdolna samym całego międzynarodowe-
•vm pracownicy wypisują specy- f{O frontu pokoju. Na obsługę 5 
fikację, jest ustdwiony w ten spo. W dl C ł ,. J · k D b' k' . K ł . stron przeszły dalej ob. ob. De-
sób, ze siedzi się tyłem do okna, O IWO p rOCO en fO I OjCZOfS 0- ro IQrS lej W U nie nys, Wolniak, ·w1azło i Górer:ka. 
a tym samyin do światła. Dlate~p • , Pomagaczki Węgorska, Mich:il-
w pochmurne dni musimy zapaf;i._ 11ara za panstwo na straty ~ku i inne postanowiły wzmóc 
światło, a taka mieszanina św;atln . swój wysiłek w pracy, by umo-

l kt nie W GłuchowiP. pow. skicrn:e- za każdym ra?:em otrzymywano żliwić prządkom w:vkonanfo po 
dziennego z ee rycznym wickiego. pr'lystąpiono niC'dawno • po<'icszającą odpowiedź „samo- wziętych zobowiązań. 
wpływa dodatnio na wzrok. do pierwszego skupu drobiu od chód 7.araz nadejdzie". jedna!{ i 

Sto.ł ten stoi poza tym w przei'ś- · o d 13 30 k" t d l\Ia.ister Kaczmarzyk zobowią-• d rolnikow. go z. „ ·ierow- . nas ępnego n:a samochód nie 7ał c;ię otoczyć si>ccjalną opick:i, 
ciu do kantorka mil jslra. Vv ro· nik punkt u skupu jaj i drobiu zj awił s ! ę. W Z\Viązku z tym 301 te wszystkie słabsze pracownice, 
dze stoją bardzo często wózki_ z 7.akończyt akrję. o czym na:~·ch- >7.tuk zakupionego drobiu mu- które nie wykonu.ją jcs7:cze baz. 
towarem, który odbicrn sic: przy sto miast now~adomił tclefon:cznic siano trzymać w klatkach a z po J. Janicki 
le, przy oknie. Przechodzący do kan Centralę Jajc:r.arslrn - Dr0biar- wodu nicna1rż\'l\'Ch warunków ZI'B im. Koczaskicgri. 
torku przeciskają się i poszturchu- ską w Kutnie. Pro5ił zarazem o kilkanaście sztuk paello. · 
ją pracowników, zatrudnionych nadesłanie auta celem zabran!a W ten sposób zła organizacja 
pisaniem lub sumowaniem specy- izakupionego drobiu, ponieważ prac.v Centrali Jajczarsko - Dro-
fikacji. Rzecz jasna, iż w takich nie posiada odpowiedniego po- biarskiej w Kutnie naraża Pań-
warunkach nie każdy potrafi pra- mieszczenia na przetrzymywanie stwo na straty. Stan ten należy 
cować wydajnie i hezblędnie. go. Mimo kilkakrotnego zwraca· najrychlej 2mienić. 

A teraz inny fakt, również świad nia się telefonicznie do Centrali .Józef Dzią.g 
czący o zlej organizacji pracy. Jajczarsko - Drobiarskiej w Kut korespondent chłopski „GIO$U" 
Stół, przy którym pracują ob ob. nie oraz G. S. w Głuchowie, skąd Janisławice pow. skierniewicki. 
Brojewska i Sztrkler stoi na dro-
dze, którą krąi;ą wózki z towa­
rem. Kiedy wózki zjeżdżają z pod 
wv7szenia, ob. Brojewska musi 
cdbieqać od stołu, aby uniknąć 
przejechania. Obniża lo wydaj­
ność pracy. ft przy nieuwadze mo­
że nawet spowodować wypadek. 

Trzecia bolączkę stanowi nie­
wystarrzająrn ilość szaf na garcle­
robę. Dla kogo nic starczy miejs­
ca w szarie, zmuszony jest umie~ 
szczać swoje ubranie gdzieś na 
sali. ·w takich warunkach odzież 
kur1y się i niszczy. 
Uważam, że wszystkie> te nicdo-

ciaaniecia można hv łatwo 

Usprawnić pracę komisji norm 
'\' ZPW im. Gwardii Ludow~j 

powstnła. komisja. no1,n. Robotni· 
cy odrlzinłów: pakarni przęd:1,y, 
mechanicznego, stolarni Ol'l\L bu­
dowlanego, pracujący dotąd 5)" 
stemem dniówkowym przyjęli tQ 
wiadomo:-lć z zadowoleniem, ma· 
j11c nadzieję, iż komisja wprowa­
dzi pracę akordo1Yą, która sprzy 
ja wzrostowi wvrlajności pracy 1 
co za t,·m id;:ie wzrostowl zar•J1' 
ków. 

Upłynęło już kilka miesięcr, 
jednak komi;;ja do tej pory me 
wykazala żadnej działalno~ci. Od­
dzi:ily pracują dalej \Yedług 1aw 
nego systemu i nic me uległo 
zmianie na lepsze. Skoro powola 
na. została tego rodzaju komisja, 
to nie ulega chyba wątpliwości, 
że nie po to, aby istniała tylko 
na papierze. 

K. Pacholak · 
ZPW im. Gwardii Ludow~j 

Przekonaliśmy się naocznie 
Ostatnio 557 - osobowa grupa 

robotników i pracowników ZPJG 
im gen. Wróblewskiego odwie­
dziła Warszawę. 

To, co u.irzeliśmy tam, prze­
szło nasze wszelkie oczekiwania. 
Prócz trasy W - Z najwiP.ksze 
wrażenie wywarły na nas nowo 
po\vsta.iące dzielnice mieszkanio­
we oraz odbudowa zabytków hi 
storycznych. Dzięki wysiłkowi 
całego narodu, dzięki Polsce Lu­
dowej, wznosi się z gruzów no­
wa Warszawa, prawdziwa Stoli­
ca państwa, budującego soc.i:i­
lizm. 

Aby umożliwić innym obejr7•' 
.nie nasze.I buduiącej się Stfllic:; 
dobrze bvło by zorganizo•vnć· 
jeszcze jedna taką wycieczkę. 

.1. Kurzawa, 
ZPJG im. gen. Wróblewskieg0 



~· „ .•. „„ 
FlftiiOwcy radzieccy 

Warszawa ·buduje trasę N-S 

wwalce o pokój 
(Na n1arqinesie 111 ... u ,,Tajna naisja66

) 

N a całe) k~li ziemskiej toczy się meni z Wall Street i City, dyploma­
.. obecme, ~;gantyc~na walka o po C'l, doradcy wojskowi, figurujący fak 

ł~i. o s~sc1e narodow, walka prze tycznie na żołdzie u tychże busines­
e1w .1>odzega~zom ~o ~owej wojny. smenów, - eała ta zgrana szajka za 
I każdy uczc1111'Y c:>.1ow1ek, be:>. wzg·Ję częła przygol<•wywać grunt dla roz­
~u na to, y;. jakim kraju żyje, czy pętania nowej wojny. 
.1C>'t robotn1kJt•m, c.zY. chlo11e:m'. uczo w końcu 1944 roku i w początkach 
r.~n~, c~y praco\1;mk1e:n s ztuki, po- 1945 roku, z wiedzą i za cichą 
w1n~~n ~a;no 1z.da~ .~obie ~1>nrn ~" o.d- aprobat:i, wybitnych angielskich i 
J!O\\ 1ed~1i;c .so.>1e 1 rn:nym na p) lanie, ;;merykański:h mi;żów stanu, jedna 
~1 czneJ JC'>t stronic: czy po stro- za drugą p-<>częły przvbywac do Nie­
n1e tych,. któ~zy chcą w~nieiść pożo- miec tajne misje dyplomatyczne. Lu 
Jrłl n~WeJ, wo)ny, c:q tez ~ strome dz,ie ci przyjeżdżali w charakter4c 

, !ych, k~ ił?ra.gną spł!~ojn:ie żyć przedstawicieli Cznwonego Krzyża, 
1 praC01''ac w im1ę szczęshwei 1>rzy. lub też uchodzili oficjalnie za pol"ta­
szłl>Ści na.szyi;h d11i~ci .. ~am .• f1imow galskich podróżników, czy dziennika 
com radz1~ck1m, rowmez nie wolno rzy, a w pewnych wypadkach w ogó 
pozo;itawac na uhoczu w tej walce. l" się nie kryli. Ci przedstawiciele 

dziło o przeistoczenie Niemiec w b'l cy, Kaltenbrunnera-2-metrową bry 
Zf. dla nowej wojny, o zachowanie . łę z żył i kości, który zasłynął z te. 
n;emieckiegó przemystu w-0jennego i go, że za.wsze na. jego bil\l.Tku stała 
wojennego aparatu oraz kadr faszy-. lampa z abażurem z ludzkiej skóry 
stowskiej administracji, o stworzenie (interpretuje Piercowski). Widzńmy 
z Niemiec ostoi re-akcfi w Europie. chytrego Bormattna. - pTawą rękę 
})ziało się t.o w 1ym sam)'m cr.asi0 , Hitlera, -z twarzą. rzeźnika. i duszą 
kiedy of il-ja lni kiero,rnicy 1>olityki J11dasza (-wykonawca l'l()li - Buło ku 
ang-;elskiej i amerykań~kiej zaklin·1- row), widzimy zniewieściałego Himm I 
li się na "~Z) stkie świętości, że po- Jera o drobnych rączkach, porom.ie 
zc.'ltają wierni Zwi•!zkowi Radzieckie flegmatycznego i uprzejmego, stra­
mu. przys.:ęgnli niezachwianą i>rzy - szliwego jednak dla tych, którzy po 
jaźń na dz:e>iątki lat. Łańcuch roki) padli w niełaskę (wykonawca - Bie 
wań, podc:i;as których stawi<lno na 1·iozow). Szef wywiadu niemieckieg-o 
kartę lo<y narodÓ11", lo,;y ca lej ludz za granicą, Schelenberg, (art. Pelc -
kości, stanowi ~asadnicze Ho i treść win) wygląda na wziętego adwoka-
filmu „Tajna misja". ta, specjalistę o·cl spraw rozwod.> 

Naszą odpowiedzią na to pytanie, reakcyjnych gru1> kapitału amerykań 
nas-zym wkładem, który wnosimy w skiego prowadzili rokowania z kie­
se1•awę pokoju w miarę sił i możl;_ rownikami 11iemieckich kół wojenno­
wości, jest film p.t. „Tajna misja", 1,rzemyslowych. W zakładach Krup 
którego nakręcacie zakończył niedaw pn w Essen odbyła się narada: w naj 
r,o nas.z zespół. Celem filmu jest zde lC'pszej harmonii zasiedli obok siebie 
n•askowanie nikczemnych zamysłów Niemcy i Amerykan.ie i debatowali 
podżega.ozy wojennych. nad kwestią. zachowania niemieckie-

W miarę, jak zespół J.risceni7..at\)- wych, z niezmąconą miną i u~mie­
rów, operatorów i artystów studio- chem przyrośniętym do twarzy, rzu 
wał materiaJy i dokumenty history. cającego się w wir najbrudniejszycł'. 
czne coraz wyl'aziściej wystę.pował na i najbardiiiej ponurych afer. Dalej 
jl!w ohydny i straszliwy obraz zdL"i1- idą: l{rupp von Bohlen und Halbach 
dy. Przed oczyma publiczności prze - niekoronowany kr61 Niemiec, któ 
suwa się na cla·anie cała galeri~ rego Hitler przyjmował w postawie 

W dniu 1 września rb. Warszaw a przystąpiła do budoWY nowej 
wielkiej Trasy N-S, (północ-polu dnie). Na zdjęciu: pierwsze ocho­
tnicze brygady - złożone z pracowników Stołecznych Zakładów Pracy 
- pomagają przy wykopach po1 przyszłą magistralę. (Foto AR) 

wszelkiego autoramentu przestępców. atojącej (aktor - Chochło\v) -0raz ca ... „·-··-··-· ...... „ ..... „.·--·-·-........ „ •.. „ .......... „„ •• „„„„.,,,,,.„„.„ 
.A.keja filmu osnuta jest na tle au go przemyslu wojennego, ,przekaza. 

tentyemych wydarzeń. Pozwo1iliśmy nia Stanom Zjednoczonym niemiec­
sobie jedynie rozbudować dialog, kich patentów o z.naczeniu wojennyw, 
wpleś6 wątek osobisty. Jednakże wy porozumiewali się w sprawie sabo­
darzenia, które naświetla film, są towania dostaw dla ZSRR itd. 
"1\;yda.:rzeniami rzeczywistymi i rzu- Amet·ykańscy emisariusze prowa. 
cają świaitł-0 na to, co dzieje się o· dzili rokowania z Himmlerem w spra 

Na pozór nie wyglądają oni na bal\ ła plejada handlarzy śmierci: Hjal- Re1"estra c1·a an alf a beto' w p1'lnym zadani· em 
dytów; widzimy porządnie odzi'4!y•;h mar, Schacht, Schmidt, Robert Pferd 
i dobrze wychowanych panów w ub~·a menges i inni.. 
niach cywilnych i mundurach "ojs'.m Cała ta zgraja, Lo mordercy w bia przed kampanią jesienno-zimo"!'ą 
wyc"h. Ale pod cienką warstwą ogła heh rękawiczkach, we frakach, w Walka z analfabetyzmem w skali ma- olach. Ale spotykamy także przykłady 
dy ukrywają się spiskowcy, szpied:i;y, obwieszonych orderami generał- k dn h db ' w· . . k 
oprawcy. skich mundurach. Prc>cz nich widzi- sowej prowadzona jest u nas od kilku- arygo yc zanie an. izytacJa i on 

d b. · · t ' · d · · k nast11 miesięcy. Dlaczego ,,.0 bec tego trola tere.nu wykazała, że są jeszcze gmi-
W filmie e rntu1ą no111 ar ysci. rr.y galerię mor erce>w meza.mas ·o-

z wiązek Radziecki cechuje nie - wanych: dywersantów, szpiegów i dzisiaj jeszcze mówimy o rejestracji? ny, gdzie brak materiału statystycznego, hecnie na świecie. wie tajnej kapitulacji na zachodzie 
zwykle bogactwo sił acrtystyct.- sabotażystów. I calemu temn króles Dlatego, że dane, których nam dostar- że są zakłady pracy, gdzie bardzo po­

nych. Dlatego też udało nam :nę twu mroku p.rzeciwstawiają się dwaj czyły dotychczasowe rejestracje, nie wierzchowuie zbadano, kto podlega o-
Cc?ż to za. wydrurzenia? . z jednoczesnym przerzuceniem ws.zyst 
Nne p1'.Zebrzmi.ały jeszcz.e ostatme kich zachowanych jeszcze sił armii 

e.:alWy airma.1mie Wielkiej W<>'jny Na- niemieckiej na wschód, przeciwko 
rodowej, jeszcze prości ludzie szli ZSRR, co umożliwilo by wojskom a­
do ataku na faszystów niemieckich, me1-ykańskim i angielokim okupowa­
a już m ieh plecami ws'byscy, którzy nie całych Niemje~. 

stworzyć duży zespół aktorski, rekru ludzie radzieccy: wywiadowca, Maria · l · d d bowiązkowi pocz11tk-0wego nauczania. 
, zawsze SJ! 6c1s e, często me o powia a- Nie wszędzie także reJ· estrowa no analfa-

tujący siię w powa.imej mierze z mło Głuchowa, która uchodząc za wspoł-
••raoo1vn1·cę Schelenberga - Martę ją faktycznemu stanowi. betów po'-""ŻeJ· 50 lat. Zdarzały si" rów-dych sił. Skompletowanie takiego ,.. „, .-

zbili majątki na wojnie - business Rokowania te miały jeden cel: cho 
zespołu nie było łatwe, zważywszy, Schirke, przenika w samo jądro spr:i:y Pierwsza rejestracja przeprowadzona nież wypadki kumoterstwa, gdzie mimo 
że film obfituje w odpowiedzialne ro siężenia (aktorka Kuźmina) oraz na zarządzenie Pełnomocnika Rządu w sprawdzonych wiadomości, ie dana oso­
Je i epizody: począwszy od szczwa- przyjaciel jej, wywiadowca radziec- czerwcu 1949 rol..--u, wykazała około mi- ba nie umie pisać i czytać, „po znajomo· 
nego lisa, Churchilla (w interp.reta- ki Dementiew (aktor Mll'karow). Na liona analfabetów i półanalfabetów. U- ści" nie wciJ!gano jej na list~. 
cji Wysockiego) oraz jego dorad•;y 1·ażając się w każdej chwili na śmierć, zupelniajQca rejestracja przeprowadzona 
(Gajdeburow), a kończąc na senato- tych dwoje skromnych ludzi radzie!: w grudniu ub. roku w czasie Tygodnia 
rze, szefie tajnej misji, który poczy k:ch uczciwie wn1ełnfa obowiązek wo Walk.i z Analfabetyzmem, podniosła tę 
na sobie w sposc>b grubiański i opry bee ojcz.yzny. W końcu udaje im się liczbę o sto kilkadzie:;il!t tysięcy. Mimo 
skłiwy z ludźmi odeń zależnymi, na zdemaskować zamysły spisl,:owców, to, w wielu gminach, gromadach i za­
tomi'llst jest uprzedzająco grzeczny jednakże Maria Głuchowa ginie na. kładach pracy znajdują się jeszcze anal­
wobec swych zwierzchników i tych, posterunku. faheci. W jednym tylko zakładzie pra-
od których sam zależy. Tego bez. N akręcałem film wspólnie z ope cy w Będzmie uzupełniajQca rejestracja 
czelnego i zuchwa·łego drapieżcę gra ratorem Wołczkiem, z którym „OOkryła" 600 analfabetów i półanalfa· 
artysta Komisarow. Obok niego snu współpracuję od 20 lat. ':Muzykę do betów. W Szydłowcu, dzięki gorliwej 
ilłCY l!lit jak cień szary, cichy czło filmu napisał znany kompozyt.or ra- pracy nauczycielstwa, zarejestrowano do­
wieczek, o miękkich ruchach i przy- d7Jiecki, Aram Chaczatuńan, któremu datkowo 130 osób, p-0dlegających obo­
mibvm gros.ie niemal niewid.zfalny, udało się z -0lbrzymią wyrazistości~ wil!zkowi nauczania. W powiecie rypiń­
ale który wszystko widzi i wszystko oddać środkami ekspresji muzycznej skim liczbę 5.900 uzyskan'ł pocz,tk.owo, 
!Myszy - wywiadowca z Biura In- 1 · d OOO posępny koloryt spisku. uzupe mono o 8. . 
formacji Strategicznej. (Rolę tę kr~ F k · d dni 

Inscenl.zuJ·ąc film, stawiałem sobie a ty te ŚWia czą, iż poprze e re-
uje S. Wieczesłow). Przybywa on w d b ł el • 

· 'ed • · 7~ zadani·e, aby kaz· da anena,• każdy jestracje nie wszę zie y y rzet me i chwali, ki y wah się w gruzy gmach - ~ 

f k. h' · ep1'zod stał s1·ę dema~.k~•J'acym doku- gruntownie przeprowadzone, mimo wiel-
aszystowSI iej mac my wojenn~J. ~ ""' -

aby przejąć od Niemców agentów, wentem. żądałem "tego od aktorów, kiego wkładu w tę pracę aparatu pań-
<lywersantów i szpiegów, grasujących <Jd operatora, a przede wszystkim stwowego, organizacji społecznych i po-
na Bałkanach. od siebie samego. szczególnych działaczy. Mamy v.-praw-

Ameryk:anie spotykają się z kie- Cały zespół pracował nad' f'ilme111 dzie przykłady niezwykle, of!arnej p~a-

~ HSF5R E. Ku~~ IM. Piereoweki ~v: roli 

rownrkami faszystowskiej Rzeszy. z olbrzymim zapałem i entuzjazmem. cy. WJstarczy wspomruec, ze w reJe­
Na ekranie przesul'fa. się cała galeria Będziemy c7'uli si~ szczęśliwi, jeze-lstracji czerw~owej czynny~n było oko­
fasz,-stowskich wodmejów z Hitle - li nasza praca, choeby w małym stop ło 400.000 reJestratorow; ze bardzo sta­
rem na czele. niu, przyczyni się do triumfu pokoju rannie była przeprowadzona rejestracja 

Widmmy po&ta! k!r<wawego opraw .11a świec.ie. np. w Radomiu i w wielu inny.eh miv.-

pnemyu !hutniczy jest ~ 
pm:emy.słu węglowego naj• 

powad:niejsrzą, kluczową drz.iedzi­
ną na6!Zej produkcji przemy&ło­
wej. IPodlm'eślenie tej ~ycji hut 
~ rm.alaz.ło swój wy.raz w 
nat'!llZ.ym gigantycznym Planie 
8-U.etnim, który zakładając potęż­
ny wzrost uprrzemysłowienia kra 
ju, W!m'OSt produkcji środków wy 
twórC7.IOŚcli. orarz: wzrost podstawo 
wego dla rozwoju całej gospodar. 
ki narodowej - pm.emysłu bu­
dowy maszyn, pTzewiduje - ja­
ko nieodzowny warunek realiza­
cji powyższyoh izałożeń - nie­
słl:yclhanie silny rorz:wój hutnictwa, 
a mianowicie osiągnięcie pr:ze­
rz:eń w iroku 1955 produkcji stali 
dwakroć ;większej, niż w rnku 
1949, a 3,2 ;razy większej, mz w 
najlepSZytlll okresie „pomyślno· 
ści" przedwojennej - roku 1938. 

Przystąpienie do wykonania 
tycil ~dań ;przez rozpoczęcie bu­
dowy wspaniałej Nowej Huty 
pod &akowem, pmetz: gruntowną 
w niedługim czasie iro2'lbudowę i 
modernizację starych rz;akładów 
hutniczych oracz; uruchamianie 
zak:redów stali szlachetnych wy­
w.ol:aio baTdzo silne rz:aintereso­
w6mie całego społeczeństwa dla 
tej ooediziny produkcji przemy­
słowej, która prrzed wojną do­
.słmvnie leżała „odłogiem", a drz.iś, 
W' Polsce Ludowej, ma tak w;eI­
kie p-:med sobą perspektywy roz­
woju. 
Słu&wie też i „bardrzo na cza· 

sie" uczynił łódrzki „teatr dnia 
d~ej(>zego" - Teatr Nowy, że 
po dwóch aktualnych sztukach 
„b.flaDiźowych" (rz życia metalow­
CBW - „Brygada szliifiem.a Kar· 
lb.Qna"; i iz: .życia górników węglo­
.wy.ch - „Makar Dubrawa") -
jako trzecią z kolei wystawił sztu 
kę rz; życia ludzi „<>d pieców mar­
tenowskich" - p. t. „Bohatero­
w.ie dnia powsrzedniego". 

A-keja sztuki Evy Mandi roz· 
rfcy'Wa się na terenie jednego :z; 

węgierskich zakładów hutni­
az;ych, ale nie jest to bynajmniej 
~tuka tylko o hutnikach węgier­
sk'icll. Przecież wielu iz:agadnie­
niami, ·którymi żyją wytapiacze, 
odłewacze i wsad<Jwi huty w Cse 
pe1, żyją również i nasi hutnicy 
z „Batorego", „Floriana" czy hu· 
ty „Pokój". Więcej nawet - nie­
które problemy „Bohaterów dnia, 
powszedniego" dctyazą wszyst­
kich lud.zi pracy, obywat~li kra­
jów demokracji ludowej, budu­
jących socja!l..irzm. 

Sztuka, która uzbraja do walki o Plan 6-lefni 

„Bohaterowie dnia powszedniego" 
· 1 . w le«!z•in1 Teatrze Nowgnt f 

T z d d k •• Scena awansu Wernera, Pinte 
war ą O pro U CJI !!---------------------------:, ra i Timara nasuwa obawy: któ 

Huta w Csepel liczy mniej żen:ia autorki. na iz:arriut jakiegoś wszedniego", wysuwając je na zastąpi tych ludzi na ich dotych 
pracowników, niż posiada- t. rr.w. „specożerstwa". Naczelny ce:oło trosk i wysiłków izałogi w czasowych stanowiskach, skoro 

ła ich w okresie mądów Hor- inżynier musi odejść nie dlarego, Csepel. dobór nowych kadr w sztuce nie 
thy'ego. Mimo to produkcja rz:a- iż „nie wierzy" w osią.gainość Osiągnięciem niewątpliwym jest wystarczający? 
kładów jest iz:naCILilie większa, niż zwiękS!lenia wytopu stali. rz: 30 na na tym odcinku J·est awansowa- N' · tał tak' 

' dó f ....... k ki h 35 ton, ~Ie dlatego, z·e z'os'11·,.,.;e ie rozwiązana zos a ze za czasow rzą w ai„„y anc c . .... " 'V, nie na dyrektora byłego robotni- · K · I d kt 
C t · t · · " t h sabotuJ·e możi1:1·wos'c' tak1·ego o- sprawa ovacsoweJ. yre or o s anowi „ aiemmcę yc o- ka Dunai'ego, właśCii.wy jest wy- . . k t . .. 
siągnięć - wiadomo: wzmożona siąg•nięcia, że świadomie sieje bór do szkoły oficerskiej wysoko Dunai l se re arz organizacJI 
wydajność i corarz: lepsza organi- wrogie, panikarskie nastroje wartościowego „człowieka ze sta partyjnej, Toth, zgodnie stwier-
zacja pracy, usprawnienie pro- wśród mniej odpornej części zało li" _ Rokusa. Ale sa i niedo- dzają, iż jest to inteligentny, 
cesu produkcyjnego, współ!Za- gi. Pmeciwstawieniem naczelne- ciągnięcia. Do huty prŻybywa no twórczy i wydajny pracownik, 
wodnictwo, racjonalizatorstwo i go inżyniera jest inż. Nagy, któ· wy element robotniczy (Anna i równocześnie zaś widzą, że do-
nowatorstwo techniC1Lile. Troska ry właściwie pojmując soc~ali- „zabłąkany" b. pracownik skle- tychczasowy „szef biura", Hor-
o wykonanie '.i pm.ek.roczenie) styczny stosunek do pracy, sprzę powy). Nie widać dostatecznej vai, to nierób i biurokratyczny 
planu nurtuje nie tylko awanso· ga swą wiedzę rz; praktyką hutn"i· pracy rz;e strony dyrekcJ'i i 0 rga- t ł k N · ~ d 

b t ·k d kt ko·w 1· dopo1naga w przekrocze- ma 0 e · ie wyciągaJą ]e nak z 
wanego z ro o m a yre ora nfaacji partyjnej nad wychowa· t ł ś · h i k · · 
Dunal"e!!o ora" sekretarza orga- niu norm wydaJ·ności pieca 7nar- 1 . ego w a CtWYC wn os ow, n1e 

~ u niem nowopr.zyby ych 1 pr.z;ygo- · 
ni.zacji pa•rtyjnej T<Jtha, jest ona tenowskiego. towarriem ich do odpow.iedrzialne wysuwają zdolnej i pracowite] 
również - z małymi wyjątkami go i trudnego zawodu hutnika. Kovacsowej na miejsce tępego 
- ud.ziałem całej rz:alogi hutni- Kadry - rzecz (Zwłaszcza troskliwej opieki wy- leniwego Horvaia. 
c.zej. naJ· ważniejsza maga Anna jako „pionierka" -

I to jest wielką zasługą Evy pierwsza w historii hutnictwa 
Mandi, że sztukę swą obróciła Docenia należycie to niezwy- węgierskiego kobi eta, pracująca 
„twarzą do iprodukc~i", ukazuj~c kle ważne ;zagadnienie au· przy obsłudze pieca martenow-
wternie twórczy wysiłek robotni- torka „Bohaterów dnia po- skiego) . 
ka. - świadomego WSJ>6łgospo· 
darza kraju, budowniczego lep­
szego socjalistycznego jutra. 

Walka starego 
ż now-ym 

Pr.z.eszkodami w walce o plan 
są w sztuce nie tyle tak 

zwane trudności obiektywne :np. 
przestarzałe urządzenia tech­
nicrine) He pozostałości dnia wczo 
rajszego w psychice niektórych 
pracowników: !rutyniar$two i kon 
serwatyrz:m (naczelny inżynier. 
Kertesz), biurokracja (Horvai), 
„obciążenie kapitałistyczne" w 
świadomośe'i robotnika '.Szabo, 
częściowo Pinter), wygodnictwo i 
kumoterstwo (kierownik odlew­
ni). 

Rola organizacji 
partyjnej 

Mimo iż sekretarz org. partyj 
nej, Tuth, jest jednym z czo 

łoWYch bohaterów sztuki i stano 
wi centralną, najbardziej bojową 
postać w życiu hut~ Csepel. rola 
j ego nasuwa szereg zastrzeżeń. 
Przede wszystkim dlatego, że 
pracuje on najwyraźniej „w po­
jedynkę" (w zupełnym oderwa­
niu od egzakutyWY, o której w 
sztuce ani słowa), a po wtóre 
dlatego, że WYstępuje zbyt częs­
to jako czynnik racze] admini­
stracyjny niż polityczny. W szcze 
gólności grubym błędem ze stro 
ny Totha jest, iż przez cały nie­
mal cza& w sztuce dubluje i wy 
ręcza dyr. Dunai'ego: decyduje 
samodzielnie o awansach, prze­
niesieniach, przyjmowaniu no 
wych pracowników i tp. 

Kilka słów 
o inscenizacji 

Wszystkie te trudności, zbioro· 
wym wysiłkiem organirz:acji par­
tyjnej, dyrekcji i całej riałogi, zo­
stają rz:wycięsko pokonane, przy 
C"lym jeśli chod.z:i o wyminięcie 
głównej pr,zeszkody .;.__ naczelne­
go inżyniera, który stawia rzaci<'­
kły opór wr..elkiemu nowator­
stwu technicznemu w hucie, spra 
wa rz:os.taje rz;ałatwiona bez nara· 

w ystawienie „Bohaterów dnia 
pows ~dniego" stanowi nie-

F.va iMandi „Bohaterowie dnia powszedniego" Akt Dl. AMorey na rr.dję- wątpliwie nowy sukces Teatru 
c'11: Zdlz:isław SUJWą.lski - Horvai, ·DekirosłaJW !Mater - Tjmar, Staro- Nowego. Triumf odnosi sceno-

sł-a.w Łapiński - J.an, Baa:bara Raohwa!lska - Anna. graf, Józef Rachwalski, !:tó:-7 w 

------------------------------~~ 

Błędy te trzeba naprawić. Obecnie ko­
misje społeczne i rady narodowe wszyst­
kich szczebli przygotowuj'! się do wiel­
kiej ofensywy jeSJennej w dziedzinie 
walki z analfabetyzmem. Zgromadzi! one 
pełny materiał statystyczny, umożliwia· 
j11cy rozplanowanie zadań i terminnwe 
ich wykonanie. Pełnomocnik RzQdu po­
lecił, by w bieżJ!cym roku, w Tygodniu 
W alki z Analfabetyzmem, w październi­
ku, przeprowadzić uzupełniajq.cq rejestra 
cję. Ma ona być jui ost4tecznq. Dlatego 
tei już dziś należy przystąpić da pnu;y, 
Trójki aktywu społec:mo-politycmegtJ, 
zarządy masowych organizacji, %{].kłady 
pracy, wreszcie młodzież szkolna i nau· 
c:iyciele mogą wiele pomóc w wykona­
niu tego zadania. 

Termin ostateczny zbliża się. Zadanie 
musi być wykonane. Po roku 1951 ni( 
może być w Polsce ani jednego an.alfa­
beiy i półanalfabety, Solidne, gruntow­
ne pneprowad:;enie uzu.peln.iajqcej reje• 
stracji - to warunek dobrego rozp~ 
nowani« pracy i :zwycięskiego przepro-
wcx.l:senia wa!ki. (tp) 

·niekorzystnych warunkach par 
kietowej niemal sceny odtworzył 
plastycznie atmosferę autentycz 
nej huty. Na pochwalę zasługu­
je sprawna reżyseria Janusza 
Warmińskiego (zwłaszcza Jeśli 
chodzi o dobrze rozwiązany akt 
II), „podciągnąć" jednak należa 
ło by zakończenie aktu III: scenCI,, 
przedstawiająca rewolucyjną pró 
bę przełamania „historycznej" 
normy wytopu - powinna prze­
biegać w bardziej mobilizu,ącym 
nastroju i odmaczać się nie.co 
wyższym naptęciem dramatycz­
nym. 

Jeśli chodzi o grę zespołu ak­
torskiego, znać na niej wieloty­
godniową praktykę. .. w hutach 
śląskich „Pokój" i „Batory". Hu 
tnicy śląscy, którzy przybyli w 
niedzielę „egzaminować" premie 
rę sztuki E. Mandi jednomyśl'lie 
stwierdzili, że „hutnicy" z Tea­
tru Nowego zdali „egzamin życia". 

Nie wszyscy jednak uczynili to 
w równym stopniu. Np. Kazi­
mierz Dejmek, acz gra szczerze 
i naturalnie rolę Dunai'ego, rue 
pozwala wierzyć, iż 3est byłym 
doświadczonym martenowcem: 
zbyt · młodzieńczo wyglądające­

mu artyście przydałaby się ja­
ka,ś „doroślejsza" charakteryza­
cja. Zbyt „urzędoWY" i „szty­
wny" jest jesŻcze w roli sekreta 
rza org. partyjnej - Wojciech 
Pilarski. Adam Daniewicz, który 
od pierwszej premiery w Tea­
trze Nowym „specjalizuje się" 
w odtwarzaniu t. zw. czarnycł) 
(lub prawie czarnych) charakte­
rów, stworzył przekonywującą 
kreację naczelnego inżyniera. 

Na specjalne wyróżnienie zasłu 

guje wyborny, stary Jan w dos­
konałym (nie przeszarżowanym) 

wykonaniu • Stanisława Łapiń­
skiego oraz zawodowy „zupak" iz: 
b. armii Horthy'ego, Szabo, bar­
dzo dobrze odtworzony przez Ja 
nusza Kłosińskiego. Dobrze się 

wczułą w trudną rolę „pierwszej 
hutniczki" - Barbara Rachwal­
ska. 
Przekład A. Bahdaja wymaga 

korekty, zwłaszcza jeśli chodzi o 
używanie tytułów: towarzysz, o­
bywatel i „pan". 

Stefan Stefański 
-~-. 
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GLOS PIOTRKOWSKI 

~--------------------------------·------------~~::::..:.;~~~~------~---'!"-----------------------------------
Kro ni ka Piotrkowo Roztoczenie opieki Pierwsze uczennice 

nad ruchem racjonalizatorskim i IDSPółzawodnictwem , 
w szkołach leśnych 
P o raz pierwszy zostały przy­

jęte. do liceuin leśnego ~ s topnia 
w Warcinie, p ow. Miastko, t rzy 

uczennice. Dwie z nich: ob. P ia· 
secka i Bereś są córkami małorol­

nych chłopów ze wsi Głogowa w 
woj. rzeszowskim, a ob. Chału· 
dzianka jest córl~ą górnika z My­
słowic. 

pilnym zadaniem rad zakładowych i organizacji partyjnych 

WAŻNIEJSZE TELE1''0NY: 

10·72 Straż Pożarna 
10·70 Szpital Międzykomun~lny 
15·87 Pogotowie lekarskie -

ul. Stalina 45 

l\INA: 

Kino „POLO:.NIA" wrświetla 
film produkcji fra ncuskiej pt. 
„O świcie". 

* • * 
Kino „BAŁTYK" \Hświetla 

film pTÓdukcj i węgierŚkiej pt. 
„Plomienie" 

ADRES REDAKCJI: 
Aleja 3 Maja Nr {. tel. 15·81 
Interesantów przyjmu;e s:ę 

od godz. 16 do 18 

Rozclliclnia : u l. Słowack'egu :rn 
tel. 15·40 

Ogłoszenia drobne przyjmuje tyl· 
ko Urząd Pocztowy 

Smi~ło można postawić twier· 
dzenie. że przedterminowe zakoń 
c·zenie P lanu 3·lchicgo i rozpo· 
częcie w ielkiego Planu 6-letniego 
zawdzięczać należy w poważnej 
mierze wspólzp.wodnictwu pracy 
i racjonalizatorstwu orar. wynalaz 
czoś~i robotników. Walka ~ pod· 
niesieni r i usprawnienie produk· 
cji decyduie o wykonaniu zakreś· 
10:1ych planów. wpływ.a na przy· 
śpiencn ic:l ich wvkonania. 

'J'o decydujące znacz0nie współ­
;rnwodnictwa i 'racjo na 1i:rn torstwa 
nie zostalo. niestety. w \'Vielu pi0tr 
k owskich zakładach pracy należy· 
cie zrozumiane i docenione. Trze­
.ba to sob ie jasno i otwarcie po· 
wiedzieć . że w większości wypad· 
ków rady zakładowe, organizacje 
pc.rtyjne i kierow:1ict wa zakłanów 
słabo orientują się w przepisach 
9otyczacych ra~jonalizatorstwa i 
nie wpływaj zmianę stylu pra 
C'Y mało r~1ch .wych klubów racjo· 
na!i7:a.torskich czy komisji uspra 
wnicń. Robotnicy wysuwający no 
we wnioski usprawniające pracę, 
pozostają często długo bez jakiej· 
kolwick odoowi0dzi, gdyż złożone 
przez nich wnioski. \': szufladzie. 
lub w zakamarkach bicirowych 
„nabierają mocy urzędowej". 

W takich, :-ia przykład, za1da· 
dach piotrkowskich. jak huta 
.. Hortensia", „Kara·•, „Feniks" o­
r az Elektrownia, stosunkowo rzad 
ko wplywające projekty racjona· 
l izatorskie ·nie mogą doczekać: się 

przedyskutowania na zebraniu 
klubu r acjonalizatorskiego i zao· 
piniowania przez fabryczn·ą k omi· 
sję usprawmcn. Bywa jednak i 
tak, że aktvw:i.ość: robotników·r a· 
cjonalizato~ó~ zamiera. Od dłuż· 
szego czasu w Fabryce Okuć Bu· 
dowlanych im. Waryńskiego. w 
zakładach TOR i we wszvstkich 
przedsiębiorstwach budO\\;lanych 
P;otrkowa nie zgłoszono dosłow· 
nie ani jednego \Vniosku racjona· 
lizat orskiego. Jest to dowodem zu· 
pełnego zlekceważenia sobie spra 
wy racjonalizatorstwa zarówno 
przez rady zakładowe, organiza· 
cje partyjne i dyrekcje. W zakła· 
dach tych zapomnia:io, że ruch 
nowatorski decyduje o przyśpie· 

ZE O t przekroczyło 
plan miesięczny 

Zjednoczenie E:-iergetyczne O· 
kręgu Łódzkiego w ciągu sierpnia 
br. wykonało i przekroczyło plan 
pronukc.:yjny o 18 procent. Duży 
udział w tym sukcesie ma Wy­
twórnia Nr 1 ZEOŁ w Łodzi, któ· 
ra przekroczyła plan w sierp:-iiu 
o 25 procent. W stosunku rocz­
nym ZEOŁ wykonało już plan pro 
dukcyjny w 71 pi·ocentach do 1 
bm. 
Duży sukces ZEOŁ zawdzięczać 

:ia1eży of iarnej pracy brygad ro· 
botników wytwórni i. podokręgów. 

Po długotrwałej drzemce 
koło ZMP przy Zakładach Drzewnych przystąpiło do pracy 

J eszcze do nieclamia fabr.vcz- dyrektor naczeln~· zakładów 
ne koło z"·iązku Młodzieży Pni- t ow. Grothowal~ki i tow. Tro­
s k iei prz,i- Zakładach Drzew- j an ·dokonano \\',\'boru nowego 

/ nych na Bug-aiu nie przejawia- Z"arządu kola Z}IP. Po okolicz­
ło żadnej ~:17,ialalności organiza- nośclowym referacie \\ygło~zo­
cyjnej . k ulh\.l'alne.i, czy też nyrn przez io\\·. Hj•Hzal' la Oba­
oświatoircj . Po,rndem tego h.\·· rę c;1,l0nkowie kola Zl\IP srrno­
ły czę~te ·r.mian.v na stanowisku kr~· lyrzn ie RtwierdziH. że do­
przewodniczącego. I tychcZH 'I ich udział w walce o 

P rzed kilku dniami na ogól- osiągHięcia nrm1nkcyjne zakla­
nym zelmrniu c;r.łonków. ". któ- dów był znikomy. i. 'ie brali też 
r~·m uczcstnicz~·1i i.ak7;e I ;;ekr e- udziu lu w prncnch org-ani;1,ac.ii 
tarz podstawowe.i orgŁtnizar.ii ~połt>cznych , działct.iących w za­
par ty.i nc.i tow. P1·z .vb~·łi:l\Yic z. kładach . ~Iówiono ponadto o 

Zaopatrzenie uczniów w .pomoce szkolne 
przedstawia się dobrze 

Już przed rozpoczęciem rok u / tnio produkcja tuszów ry.sunko­
szkolnego sieć sklepów h andlu wych pokryje zapotrzebowanie. 
uspołecznionego poczyniła przygo 
towania, które pozwalają na na­
leżyte zaspokojenie potrzeb. Skle 
py papiernicze, odzieżowe i skórza 
ne otrzymał~' zawczasu z hurto­
wni niezbędne ilości towaru, któ­
re będą stale uzupełniane doda­
tkowymi transportami. 

Dostriv.:y zeszytów zaplanowa­
ne zostały w ten sposób, że na je 
dnego uczni.a w całym k raju, za 
równo w n11esc1e, jak i na wsi 
przypadnie w tym okresie co naj 
mniej 10 zeszytów. 

lVIirno trudności surowcowych 
młoctzie?; szkolna otrzyma uże 

ilości piórników, obsadek, linijek 
itp. artykułów wyrabianych z 
drzewa. Dzięki uruchomieniu do­
datkowej produkcji przez prze­
mysł miejscmvy i spółdzielnię 
pracy, na początku 1951 r. nastą­
pi dalsza poprawa zaopatrzenia w 
te ar!~'k ul>'· 

W zakresie odzieżowym handel 
uspołeczniony należycie przygoto 
wał się do sezonu jesiennego i 
zdolny jest pokryć potrzeb ',W za 
kresie gotowvch ubranek i mun­
durków. Magazyny hui·towe są 
bogato zaopatrzone. co gwaran­
tuje stały do 1ływ tych artykułów 
do sklepów. W sklepach włókien­
niczych znajdują się znaczne ilo­
ści tk1min n a fartuszki dla dzie-

Ogólem rynek otrzyma we 
wrześniu o przeszło 100 proc. ar­
tykułó\'„· papierniczych więcej 

niż przed rokiem. W całości po­
kryte będ7ic zapotrzebowanie na 
zeszyty do wycinanek i małe ze­
szyciki do słówek, na bruliony, 
ołówki zwykłe, klej, stalówki, 
gumki ołówkowe, farby itd. Za- wcząt. 
potrzebowanie na a trament szkol Dostawy obuwia na wrzesie1'i 
n y, pokryte b cdzie również w ca- zostały ~większone o 100 proc„ 
lości. dzięki przvgotowaniom poczynio-
Szkoły mogą zaopatrywać się nym w lipcu i sierpniu. Asorty­

w duże ilości kredy laseczk:)\vej, mcnt obuwia dla młodzieży szkol 
uzupelni11nr! w razie potrzeby kre nej został pizyi;otowany staran­
dą w bryłach . Zwiększona osta- niej niż w latach ubiegłych. 

dotychczasowych błedach ''" 
pracy koła, o niedostatku 
szkolenia ideologicznego. Pod­
kreślono brak współpracy we­
wnątrzorganizacyjne.i itd. itd. 

W rezultacie nararly przepro 
wadzone.i przez Z:\Il'-owców z 
przedstawicielami porhitawowe.i 
organizacji vart~'.inej i dyrek­
cji postanowiono, że młodzie­
ŻQ\\"ty Zakładów Drzewnych 
przy,;tąpią w 100 procentach do 
wspólza w od nict wa prac~', zor ­
ganizują produkcyjne brygady 
młodzieżo\\'e i pomairnć będą 
stan;zym robotnikóm w produk­
cji tak. b~· w każdym dniu moż­
na b~·ło konkretnie ocenić ich 
wkład pracy. Kolo ZMP na­
wiąze także ściślejszy kontakt z 
Partią, co poz.woli mu na zlikwi 
dowanie dot.n.:lwzasowrch n ie­
dociąg-nięć \\' prnry organizacji 
młoózieżowej . Pod kierownic­
twem org. part. młodzież Za­
kłac1ów IJ1·zewnych na Bugaju 
podwyższać bęclzie poziom ideo­
loidczny i orga nizacy.i ny, pod­
niesie dyscyplinę organizacyj­
ną, poprowadzi "·a1kę o większą 
i lepszą. produkcję. 

Pragnąc wrka~ć się osią­

gnieciami produkc.v.inymi mło­

dzież ZMP-owska na zebraniu 
pofł.ięła rezolucję, w której zo­

bowiązała :się przeznaczyć na 
szlifowanie tarcicy 225 robo­
czogodzin. I ndywidualne zobo­
wiązania o wykonaniu w naj­
bliższym miesiącu normy w 
127 procentach podjęli: Henryk 
Kunicki, Kazimier z Sęk, Tade­
usz Stolarcz,rk, R~18zard Zielon­
ka , Anna Kalur-ifo1ka i Helena 
Sikorska, ora'.1, Zdzisław l\Iacie­
jewski. Cnle kolo po'•tano1:1,·iło 
ponadto przeprowadzić zbiórk9 
nieniężną na rzecr11 ofiar barba­
rzy11skich nalotów amen·kail.­
skich na Koreę. 

Junacy łódzcy ~~~l~l~~l~~l~l~.i.~ • • ~.~~Y. . ~~,~.~~1.i,~ miasta młodzieży 
Wyjazd ochotniczej brygady ZMP do Nowej Huty 

85 ochotników _ junaków zebralo I wać prny wznoszeniu naszego mło- wija'ć chlubnie tradycje łódzkiej or· 
się ostatnio w Zarządrzie Łód·zk'm dzieżowego mia~ta - aby w ten spa ganizacji. Wracając przywie;de­
ZMP na uroczystym pożegnaniu od- :;ób przyczynić się do realizacji Pla- cie ze sob;:i wiele doświJd:..z~ń. 
jcidżającej ochotniczej brygady llll Ci-letniego". które pomog<1 wam pomyślnie konty 
ZMP <lo Nowej Huty. Brygadę two- Stanisław Grabowski, dop'.ero nuować waszą pracę zawodową". 

rza młodzi robotnicy fabryk Łodzi i przed kilku dniami wrócił z 107 bry Następnie zabrał głos jeden z .iu­
wojcwództwa. Pracować oni będą w gady żniwnej. a obecnie zgłasza się nak'ów, któr)' w imieniu odjeżdża-
37 Ochotniczej Brygadzie ZMP w d:i brygudy 37. Zap~'tany o powód jących· powiedział m. in.: zobowi~­
pobliżu Nowej Huty. Brygada rza- te.i ofiarnej gorliwości odpowiada: zujemy się . .i.e będziemy w brygn­
trudniona będzie przy budowie dróg „Lubie: pracę w brygadach SP. - dzie wulczyf 0 postęp i soc.ja­
i torów kolejowych. gdyż U7.YSkuie tu C('nnc kwalifikacje llzm przez wysokie wykonywa· 
Wśród zebranych junaków panuje ~awodo\ye. Po .S.l~ończeniu pra~y w nir norm produkcyjnych, będziemy 

wspaniały nastrój. J edni grają na l)n·~~az1e chcę i~c do szkoły oficer- przodować w szkoleniu zawodowym 
fortepianie, inni skraca.Ją sobie czas S.-Le:J · * * i wojskowym oraz podnosić dyscy-
oczekiwania na odjazd chóralnym * . plinę organizacyjną. 

śplcwem. lub rozmową. W godz:nach popołudniowych na- Po uroczystościach pożegnalnych 
Ob. Stanisław Pietrzak, ZMP- er- stąpiło uroczyste pożegnanie juna· unacy wymaszerowali z transparen 

w·:ec z Zakł. im. I Maja mówi: „Je· ków. Przemawiając do nich z ram!e- t . . k. -t D Lód' 
stem dumny, że Nową Hut1; buduje ma ZL ZMP kol. .Tanowczvk oświad I ami 1 or ie~ rą na worzec z · 
młodz:e~. Zgłosiłem się ochotniczo c::ył: „źegnając Was wie;·zymy że Kaliska. skąd nastąpił odjazd bryga 
na wyjazd, gdyż i ja pragnę praco- w Nowej Hucie bqdziecie dalej roz- dy do Nowej Huty. · 

szeniu toku produkcji i przynosi 
poważne korzyści gospodar ce na· 
r odowej. 

.Jeśli chodzi o ruch współzawod· 
n!ctwa pracy. to również minimal 
n7 jest wkład rad za1dadowych i 
crganizacji partyjn~rch w jego roz· 
wój. Przykładem może bvć huta 
„Hortensj;i". rrd7.ie 7aledwiP 50 
procent robotników bierze udzinł 
we współzawodnictwie pracy. W 
hucie „Kara" sytuacja przedsta· 
wia się pod tvm wzf!lędPm jeszcze 
gorzej . i.;dyż we wsoółzawndnic· 
twie bierze udział tylko 27 pro· 
ce:-it oirółu zatrudnionvch. W „Fe· 
niksiP." do współzawodnictwa przy 
stapiło tylko 45 procent robotni· 
ków zatrudnionych przy produk· 
cji. 

Powvżc;ze cyfry mówia same za 
siebie. · Wvraź.nie. wskazują na to. 
że ani radv zakładowe, ani pod· 
stawowe orf{anizacie partyjne nic 
interesuia sii> dostatecznie rozwo· 
jem i poizłębieniem ruchu współ· 
zawodnictwa pracy. 

Nie :-iajleoiej przedstawia siE; 
rozwój wspóh:awnrlnirtwa pracy i 
w 'innych. mniejszych piotrko-\v· 
skich zakładach przemvsłowvch. 
W Z<ikladach Drzewnych na Bu· 
gaju 60 procent pracowników wal 
czv o wiekszą ilość i leps7.ą jakość 
produkcji. w Fabrvce Skleiek -
47 procent. w Kornbiu - 60 pro· 
Cent. w Fabryce Bec~k - 50 pro 
cent. a w zakład:i.ch Technic1.nej 
Obsługi Rolnictwa - 65 procent. 
Odpowiedz~ al n ość za niedosta· 

tecz:1y rozwój ruchu współzawod· 

nictwa spoczywa w dużej mif'rze 
i na Powiatowej Radzie Związków 
Zawodowych, która powinna dbać 
o to. aby w zakładach pracy ruch 
ten był otoczony należytą opieką. 

Tam. gdzie ruch współzavvodnic· 
twa pracv otoczony jest opieką, 
tam. gdzie stwarza się właściwe 
warunki dla jego rozwoju, szerPgi 
v;spółzavvodniczących rosną. Tak 
na przykład, w Fabryce Okuć Bu· 
dowlanych im. Waryńskiego w ru· 
chu współzav.rodnirt wa bierze u· 
dział 90 procent zało~i. a w Elek­
trow:-ii piotrkowskiej - 98 pro· 
cent. Fakty te są dow-0dem wyso· 
kiego wyrobienia społ0czno • pali· 
tyczn.?go tych załóg fabrycznych, 
dcwodem tego, że rady zakładowe 
i podstawowe organizacje partyj· 
ne tyc!\ zakładów pracy, dobrze 
wypełniają swoje na tym odcinku 
zadania. W parze z rozwojem 
wspólzawodnictwa idzie w tych 
zakładach ·wykonywanie, a często 
nawet i przekraczanie placiów pro 
dukcyjnych . 
Należy stwierdzić. że z chwilą, 

gdy we wszystkich piotrkowskich 
zakładach pracy powołane do te· 
gc czynniki zwrócą należytą uwa· 
gę na odcinek współzawodnictwa 

pracy - r uch ten ogarnie całe 
załogi. Robotnicy bowiem zdają 
sobie sprawę z tego, co dije go· 
spodarce narodowej i im samym 
współzawodnictwo. .Jeżeli jednak 
jeszcze n ie zawsze potrafią rozwi· 
nąć je należycie, tym bardziej na· 
leży im pomóc, wskazać drog_ę i 
n a drodze tej stale współzawodni· 
czącym tow~rzyszyć. 

Nowoprzyjęte ucze."1nice 
częły naukę w pierwszej 
licealnej. 

rozpo· 
klasie 

Doświadczona tkaczka tow. Zofia Zając 
i ZMP-ówka Eugenia Lewicka 

chlub4 oddziału PZP B w Moszczenicy 
Oddział Pabianickich Zakł. Przemy 

slu Bawełnianego w Moszczenicy po 
szczycić się może wieloma przodow 
nikami i przodownicami pracy, któ­
l'ZY przyczyniają ti ię do tego, iż od­
c;ział ten uważany jest za jeden z 
najlepsz~·ch w zakładzie. 
Chlubą t kalni m oszczen ickiej c;ę 

dwie tkaczki - doświad('zona t.kac.i; 
ka t<>w. Zofia Zając i młoda Z.Ul'­
ówka kol. Eugenia Lewicka. 

Tow. Zofia Zając, obsługu.i'1C 4 
l;rosna wyrahia 120 procent normy, 
dając wysoką jakość produkcji. l\Ci­
rr.o starszego wieku wielokrotnie zda 
bywa nagrody za współzawodnictwo. 

Jednocześnie chętnie przekazuje swą 
wiedzę mniej doświadc;!;onym r ol'>Ot­
nicom, pracując ofiarnie jako instruk 
torka na tkalni. 

Eugenia Lewicka. to przedstawi. 
cielka młodego pokolenia tkackiego. 
'l'o ona właśnie organizowala zespo 
ly młodzieżowe w tkalni, s11ma świe­
cąc przykładem . jak należy praco­
wać. Jej wykonanie normy - 140 
p1;ocent, wynik niezw:vkle chlubny w 
p1·zcmyi'le bawełnianym. JCugenia Le­
wicka jefit aktywistką Z!.\IP. 

Obydwie ofiarne robotnice odzna­
czone zostały Odznak11 Pl'zodownika 
Pracy. 

Chłopi powiatu piotrkowskiego 
omawiaią plony skupu zboża 

W powiecie piotrkowskim rozpo cji, w których okrdlone są ilości 
i.:zęły się w ostatnich dniach sierp- przeznaczonego do sprzedaży zboza 
nia zebrania gromadzkie, na których i terminy jego dostawy. 
chłopi zapoznają się z nowymi za- „Trójki" w naszym P?Wiecie roz­
sadami' planowego skupu zboża i z poczęły ju* swe działame. Gdy pra 
projektami gromadzkich planów s~u I ca ich będzie zako1iczona w groma­
pLi na rok 1950-51. Uczestnicy tych dach zwołane zostaną narady gospo 
zebrań omawiają projekty dostaw carcze w celu ostatecznego ustc>le­
zboża z poszczególnych gospo I nia gromadzkich planów skupu p~d 
darstw oraz dokonują wyboru tzw. legających jeszcze 7~twierdzemu 
trójek gromadzkich. „Trójkom" po- przez prezydia gminnych rad naro­
wierzone jest zadanie zebrania cd dowych. 
poszczególnych gospodarzy deklara 

Z wędrówek po Piotrkowie 

(h) 

miasto Ch~emy mieć -czyste 
W śród licznych miast naszecio Do walki z zaśmiecaniem ulic 

województwa Piotrków znajduje się trzeba zmobilizować obok instancji 
na szarym końcu, jeśli mowa o czy- powołanych do opieki nad wyglą­
stości i porządku na jezdniach i dem miasta, jak ZOM, a nawet 
chodnikach. . MO, całe społeczeństwo Piotrkowa. 

Z przykrością należy stwierdzić. Wielką rolę do odegrania mają fu 
że w całym mieście nie ma dosłow- zarówno rady zakładowe poszcze­
nie ani jednego .kos;;:a na śmieci. gólnych zakładów pracy i Instytucji, 
Interpelowane w tej sprawie Prezy jak również młodzież szkolna. Rady 
dium Miejskiej Rady Narodowej zakładowe. prowadzące walkę o kul 
tłumaczy się. że kosze takie już za- turę miejsca pracy winny podjąć 
mówiono. ale że wytwórnia wyko~ propagandę na rzecz niezaśmiec~nia 
nać ich nie może ze względu ha ulic miasta. Młodzież szkolna b1orą 
brak odpowiedniej blachy. Umie'!z- ca niejednokrotnie udział ~ pracach 
czenie koszy na śmieci niewątpli~ nad podniesieniem estetyki Piotrko­
wie '!' p~wnym s~o~niu. . zmni_e jszy I wa powinna także wziąć na siebie 
zaśmiecenie cbodnikow 1 1ezdm. ale . U l 
całkowicie tego stanu rzeczy nie zli rolę propagandz1st6w hasła " i~~ 
kwiduje. naszego miasta muszą być czyste • 

Uspołecznione lecznictwo weterynaryine 
w pierwszym · roku Planu 6-letniego 

W okresie przed\\·ojennym 
caiokształt opieki weterynaryj­
nej nad zdro\YOtnościa pogłowia 
Z\Yierząt l'lpoeznYal w rekach 
wolnopraktykuj ących lekarzy we 
terynarii, paóstwo zaś zajmowało 
się zwalczaniem niektórych groź 
niejszych zarażliwych chorób 
zwierzęcych Nielicznie roz-
r zucone na terenie państwa lecz 
nice i przychocluie ~mnorządowe 
b.d~- pierwszymi próbami uprzy 
stępnirnia opieki lekarsko - we­
terynaryjnej. 

Ten stan rzeczy zaciążył na 
pier\\·l:lzym ernnie organizacyj­
nym 1·ozwoju lecznictwa u::;po­
łecznionego. a nnwet na pienY­
Rzvch dwn latach Planu 'l'rzv­
letniego. Tempo przełamnvania 
oporów i dawnych przyŻwycza­
.ień oraz nabierania przez masy 
chłopskie zaufania do lecznic­
twa uspołecznionego najlepiej 
ilustrują poniższe dane: 

Przyrost liczby zakładów 

Uruchomion o 
zakładów 

1917 
1!'148 
1949 

5•.) 
't.) 

495 
Ilość leczonnh zwierzat 

średnio na 1 ZH.kład miesięcznic 
1947 33 
1948 131 
1949 272 
1950 I }JOi. 776 

N a załączonej tabelce przyro-

stu ilościowego lecznic uwypu­
kla się olbflymi skok ilości zakła 
dów w roku trzecim planu. 

Tendencje te utrzymują się 
nadal w pierwszym roku Planu 
6-letnieg-o, mimo, że wyjściowa 
jego została już zbudowana na 
bazie wysokich osiągnięć Planu 
Trzyletniego. 

Osiągnięcia te, wyrazaJące 
się wykonaniem w ciągu pierw­
szego półrocza 1950 2·oku 102 
procent planu wzrostu liczby 

Państwowych Zakładów Lecz. 
niczych dla Zwierząt wskazują, 
że aparat służby weterynaryjnej 
dobrze zrozumiał pilność zadań, 
jakie ma na tym odcinku do wy 
konania. 
Również zaobser wowano wiel 

ki wzrost ilości zwierząt leczo· 
nych w zakładach leczniczych 
dla zwierząt. Swiadczy to, że 
masy chłopskie zrozumiały ko­
rzvści, jakie im dają uspołecz­
nione zakłady lecznicze dla zwie 
rząt. 

OGLOSZENIA DROBNE 

ZGUBIONO książeczkę ZGUBr.ONO legitymach ZGUBIONO książeezk~ 
wojskową wydaną prr.ez wyd. pri;ez; Pa11stwowe wojskową'. Korciński Cze 
RKU - Bochnia, Sta _ Zakłady Przemysłu Ba sław, RaJsk?, gm. Roz 

, - wclnianeg·o Moszczenica prza, pow. P10trk6w. 180 chon '' ładysław zam. . ' ' .:.......;.-... _____ _ 
na nazwisko Sowa i\Ia - 'Z.GUBIONO leg. Zw. Zaw­

I wkowa, pow. Brzesko, ria, zam. Gajkowice, gm. Dozorców na nazwisko 
W()j. krakowskie. 181 Podolin. 182 Kasińska Walentyna. 183 

•• „ •• _.•••••••tt•••••••""••••••„•"••••••••••· ••••••••••••••••••••• .... •••t11t•9ft-ftl•H-••n•„••••-' 
••••••••••••••••••••••••••••••• „ ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ....... 

1 Każdy ZMP-owiec 
prenumeruje i czyta 

•• ~ztandar Ilf lodąch'' 
•••••••••• -.„ ........ ....... ............ .. „ ..... . . „ . ....... „. „ • ••••• „ .„ •• „-... . „ •• • „„„.„ ......... ... ..... „ ••.. 
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Co pisało prosa łódzko w dn. 6 wrześnio 1930 r. 
ARESZTOWANIA KZM-owców 
„Republika" donosi, że w lokalu 

tzw. „Czerwonej Frakcji Włóknia­
tty", mieszczącym się przy 4Y Za­
menhofa 17 - aresztowano szereg 
osób, należących do Komunistycz­
nego Związku iMłod:zieży. 

Wielu „poszkodowanych" przy 

,.. .... „~ .... ...... ... 

ZE SPORTłJ 

Sport 
wkracza na włajciwe tory 

' Problem czystości n a szego I Do czego więc zobowiązuje nas I wy „Dziennika Łódzkiego" publicz 

Tylko 1 dzień 
••
1111111illllllUlllllllllllllllllllllllllllUIUIUllllllllllllllllHlllllllft 

dzieli nas od meczu 

Prasa - Artyści 
Bilety nabyć jeszcze 
można w przedsprzedaży 
w kasie teatru „Osa" 

' 

Osoby te prowadziły ostatnio ak­
cję w sprawie strajku włókniarzy. 

egzaminach pracowników umysło· 

wych przybyło do redakcji „Repu-
1:>1:ik:" ze skargą, że egzamin .iest 
zwykłym oszustwem i przeważnie 
przyjmuje sic; do pracy na czas wy­
borów tylko „swoich" Judzi. A bez­
robotni pracownicy umysłowi tak 
lic.zyli nci skromny zarobek w ,~kre­

sie przedwyborczym. 

sportu i nienagan to odkrycie? Odpowiedź na to pyta na dyskusja aktywu sportowego ł.o 
naści jego form jest problemem wy nie jest tylko jedna: do wzmożenia dzi nad sposobami usunięcia tego 
chowania nowych kadr budow11i- czujności i intensywnego szkolenia zła, jak również rozpoczęcie akcji 
czych Polski Socjalistycznej. Doce- ideologicznego kadr naszych spor- szkolenia ideologicznego wskazuje 
niając ważność tego zagadnienia towców i działaczy sportowych. na to, że sport łódzki kroczy po wła 

szeroki aktyw sportowy Łodzi, jak Szkolenie ideologiczrfe nie stało ściwej drodze i posiada szanse na 
już donosiliśmy , obradował onegdaj dotychczas w naszych klubach spor to, aby stał się naprawdę jednym z 
nad sposobami usunięcia z naszego towych na odpowiednim poziomie pełnowartościowych czynników wy 
~portu wyczynowego, z naszych rin Akcji tej nie potrafiły dopilnować chowawczych nowego typu obywa 

gów i boisk piłkarskich wszelkiej należycie kierownictwa naszych klu tue:l:_a:_. ----------------...!-================ 
brutalności tak jeszcze, niestety. bów, otoczyć troskliwą opieką i roz- • 

„ZA DUŻO LUDZI W POLSCE!" 
„Republika" stwierdza. z przera· 

źeniem, . że w ciągu ostatnich sie­
dmiu lat urodziło się w Polsce sie­
dem i pół miliona ludzi - a zmar­
ło tylko 3.850.000. 

SZAŁ F:GZEKUCl'..TNY 

„Rep." donosi, że urzc;dy skarbo· 
we w ostat nim cz„sic pr.zntąpiły 

do masowego egzekwowania aależ­
ności podatkowych. Składy egzeku­
cyjne przy ul. Ogrodowej i Mo­
nius?:ki zawalone są wszelkiego ro­
dza iu sprzętem domowym, przy 
czym zabiera sic nieraz rzeczy, na 
które n ikt w dzisiejszych czasach 
nic znajdzie nabywców. 

często u nas spotykanej . winąć tak iak na to zasługiwała u 

Przez długie godziny zastanawia nas w Łodzi, w jednym z naJw1ę­
no się, doszukiwano przyczyn tego kszych naszych ośrodków spor1 u ro 
zła i wreszcie określono zgodnie jego botniczego. 

Sportow cy polscy 
źródło. „Kibice", wódka, kartograj To nasze poważne niedociągnię­
stwo panoszące się wśród na3zych cie, zostanie jednak już wkrótce u 

O dbudowy Warszawy 

Przyrost naturalny w ciągu tych 
siedmiu lat wynosi więc 3.650.000 
żywych dusz. I jak tu walczyć z 
kryzysem? 

HITLEROWCY 
PRZYGOTOWUJĄ PRZEWROT 
iMinisterstwo Spraw Wewnętrz­

nych Rzef7.V ogłosiło dokumenty w 
~prawie spisku hitlerowców, dążą­
cych do zama chu stanu w Niem­
czech. l\riinis tcr.stwo og • ~ 7 '1 dane p 
finansowaniu ruchu hi Il ero wskiego 
przez wielkich pNemys!owców n ie-· 
n1ieckich. 

EGZAMIN 
Z KALIGRAFll WYBORCZEJ 
W magistracie odbywają sią obec 

nie tzw. egzaminy z kaligrafii wy­
borczej. Chodrzi o angażowanie pra­
cowników umysłowych do pracy 
pmy urządzaniu spisów wyborców 
itd. Aby otrzymać tę upragni:mą 
pracę należy pisać w rekordowym 
tempie i to starannie. 

lrlba Skarbowa za pomocą ogło­
szei'1 poszukuje nowych. wielkich 
mae:J7.ynów, celem nomicszczcma w 
nich stosów rzeczy. zabranych 
zbankrutowanym płatnikom. 

OSTATNI DZIEŃ PRACY 

Maria Szpotak, służąca u „pa11-
stwa K." otrzymała przed dwoma 
tygodniami wymówienie pracy. 

Szpotakówna sądziła, że praco­
dawcy dadzą się przebłagać i pozo· 
stawią ją w zajęciu . Gdy ta o:<tat­
nia nadzieja zawiodła - przerażo­
na bez. obociem dziewczyna w o­
statnim dniu pobytu u „państwa 

K." zamknęła się w nocy w kuchni 
i odkręciła kurki gazowe. Z::lale­
ziono ;ą nad ranem martwą. 

tak lWanych „asów", nie zawsze sunięte. 
jeszcze odpowiedni ludzie na kie- Sport łódzki rozpoczyna bowiem 
rowniczych stanowiskach w na- stała zorganizowaną akcję szkolenia 
szych klubach sportowych, zani·~d- ideologicznego poprzez Kola Sporta 
bania natury organizacyjne.i sa- we, instruktorów tych kół i insp~k­
mych imol'ez stwarzają niewątpli- torów okręgowych naszych zrze.;zeli 
wie przyjazną atmosfer<; dla róż- sportowych 

Naczelna Rada Odbudowy Warsza 
wy, jak co roku, we wrześniu, orga 
nizuje akcję „Miesiąca Odbudowy 
'Varszawy". Całe społeczeństwo w 
tym okresie szczególnie wydatnie 
wzmaga swE: wysiłki dla najszybsze 
go wykonania zadaf1 budowy Nowej 

nych awantur, jakie od cwsu co 
czasu notuiemy na naszych t:>ois- Akcja szkolenia ideologic:wep:o POIS""ll-RUmll 
kach. ale największe zło wykryto nie ograniczy się jednak tylko do Afll 
gdzie indziej. kól. l"rzybiel'ać ona będzie st•Jp:ilo 

47:52 
wo charakter coraz bardziej maso BUKARESZT. - Mic;dzypaństwo-

Wykry!o .ie zupełn ie slus:z.nie w wy to też przyczyni się niewą~pli- we spotkanie męskich dl'użyn ko-
JJróbach Przenikania do naszego ż.v wie wkro'tcc do podnies1'en1'a l<•.1ltu- · 
· szykówki Polska - Rumunia wy-

cia >portowego wroga klasowe<>o, ry na naszych boiskach piłlrnrski.::h 
który wypierany z całą bezwr.glę- i ringach bokserskich, na których grali gospodarze 52:47 (21:17). Gra 

dnością przez nasze społeczet'lstwl'l nie zawsze działo się do tej pory była wyrównana, a przyczyną po-

1Jostanowil widocznie uwić sobie 1 u dobrze• · · taż ki były błędy taktyczne obrony. 

taj swoje cniazdo. Odbyta przedwczoraj z inic.iaty- w 11 minucie drug.iej potowy opuś 

Skład p ·ięściarzy Poznania 
na Warszawę i Lódź 

PO'f.~AŃ. Kapitan sportowy P o- lecia Łódzkiego Okręgqwego Zwią~. 
mańskiego Okr~,2;owego Związku ku Bokserskiego: 

cił boisko Kamiński za osobiste, a 
w chwilę później Pawlak, co wyraź 

nie osłabiło drużynę. 
Dla zespołu polskiego k osze zdo­

byli: Pawlak - 11, Kamiński - 9, 
Niciński, MarkowSki i Lelonkiewicz 
- po 6, Dąbrowski 5 i Bartosiewicz 

---------------------------------------------------......... ------ Bokserski~gu us~alil następującą re- w. musza Woźniak Kolejarz, 
prezentacJę Poznania, która w dniu rez. Wojnowski Warta; w. kogucia-
17 bm. wystąpi w Warszawie urze- Man elski Warta, rez. świsz Koleja•·z; 
ciwko reprezentacji stolicy oraz w w. piórkowa _ Strek Warta, rez. 
dniach 2:1 i 24 bm. na jubileuszu 2:;- 5obkiewicz Bndowlani; w. lekka 

4. 

TEATRY Koszykarki i koszykarze polscy 
wracają w poniedzialek do kraju. 

.P AŃS1'WOWY 
TEATR IM. oTEFA.."IA JARACZA 

(ul Jaracza 27) 
Dz:iś, o godz. 19.15 sztuka Alek­

Aandra Gergely pt. „Sprawa Pawła 
Eszteraga". 

Zniżki ważne. 

PA~S'J'WOW \' l'EA'l'I{ NOWY 
(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181·30 

Godz. 19.15 „Bohaterowie dnia po· 
wszedniego". 

l'AtqS'l'WOWY 
TEATR POW8ZEU1LN Y 

(ul. Obrońców Stalingradu Zl 
tel 150-36) 

Codzienn~e o godz. 19.15 komedia 
Al. Fredry „Wielki człowiek do ma­
łych interesów". Kasa czynna. od go­
dzin:v 10 - 13 i od 16. 

PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKl 
(uL Jaracza 2, tel 217·49) 

Teatr nieczynny. 

l'EATH KUMł:lJlJ IHUZYU:t.NEJ 

„LU'l'NlA" 
Godz. 19.15 „Córka pani Angot''. 
Zniżki ważne. 

1'.l<]A'l'I< LETN I •• OSA' 
(ul. Piotrkowska 94, tel. 272-70) 

środa, dnia 6 wrzesma 1950 
re.ku, o godz. 1~,30 „śluby murar­
skie", czyli wodewil warszawski Go­
zdawy i Stępnia. 

'l'EAT.łł „ARLEKIN" 

( ul Pi<•trkowska 152) 

środa, dn. 6 wrr.eśnia 1950 roku, 
godz. 17, widowisko p. t. „Sambo i 

lew". Kasa czynna od godz 10. 

l'EATN "PlNllłHOk 

(ul. Kopernika 16) 

Godz. 9 do 15. Widowisko zamknię 
te wg zamówień dla szkół p. t. „Pan 
To-m buduje dom". 

Sport łódzki 
na wakzącą Koreę 

W środę, dnia 6 b. m. o godz. 17, 
na boisku KS „Stal" ul. Pogonow­
skiego Nr 82. rozegrany zostanie 
mecz piłki no.żnej pomiędzy KS 
„Stal" przy Zakładach Mech. ian. 
J . Strzelczyka i Elektrobudową''. 

Dochód na walczącą Koreę. 

O mistrzostwo I ligi 

Gwardia ::. Gormk (Bytom) 
4:1 (1:0) 

ścigała Włókniarz, rez. Turnowski 
Warta; w. półśt·ednia - Kaźmier­
czak Kolejarz; w. średnia - Cza1>­
J iński Stal, !'ez. Mrówka Budowlani; 
w. półciężka - ·Grzelak Włókniarz, 

nz. Franek Warta; w. ciężka 
Gładysiak Koiejarz, rez. JądrzyK 
Gwardia. 

Rumuma-tls ~ w boksie 8 : 8 
BUKARESZT. - Rozegrane w 

Bukareszcie międzypaństwowe zawo 
dy pięściarskie Rumunia - CSR za 
kończyły się wynikiem remisC1wym 
8:8. 

Wyniki (Czechosłowacy na pierw­
szym miejscu): w muszej Majdloch 

Wczorar rozegrany został mecz wygrał z Ripką, w koguciej Zacha­
pił.karski o mistrrzostwo pierwszej ra pokonał Tomę, w piórkowej 
ligi państwowej pomiędzy Gwardią Steh lik przegrał z Fiatem, w lek­
(Kraków), a Górnikiem '.Bytom). • kie.i Kralicek przegrał z Ambrozem, 

KJ[N A_ 
Sp otkanie, którego p rzeb ie1 nie w półśredniej Koudela przegrał z 

był zbyt ciekawy, zakończyło się Lineą, w średniej Torma pokunał 

zwycięstwem Gwardii 4:1 (l:O). Titę, w półciężkiej Rademacher pr2e 
Bramki dla zwycięzców zdobyli: grał z Bohdanem, w ciężkiej H. Ne 

Kohut, Mamoń i Jackowski. tuka zwyciężył Furesza. 

ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) 
„Oni mają Ojcz:yznę", dod. „O ty­

tul mistrza", godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Maskarada", dod. „świat mlo­
dych Nr 12", godz:. 17, 19, 21 
(Dla dzieci powyżej lat lZ) 

BAJKA (FrMtciszkańska 31) 
,;Pustelnia Parmeńska", II seria, 
dod. „Prz:egląd sportowy Nr 3", 
godz. 18, 20 
(Dla młodzieży niedozwalony) 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) 
„Program Aktualności Krajowych 
i Zagranicznych Nr 33", (Kronika 
Nr 36-50, „Jedna z wielu", „Rze­
ka I~ama"). godz. 15, 16, 17, 18, 19. 
20, 21. 

HEL (Legionów 2) Kino nie 
czynne z powodu remontu. 

MUZA (Pabianicka 173) „Sumienie" 
dod. „Zielooe wybrzeże", godz 18, :::o 

(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

POLONIA (Piotrkowska 87) -
„Dwie Brygady", dod. „Korea" 
godz. 19, 21 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„O świcie", dod. ,Magnetyzm", 
godz. 17.30, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

ROBOTNlK (Kilińskiej?(' 178) 
„Zwycięski powrót" dod. „18 mi­

lionów", godz. 17,30, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

REKORD (Rz:gowska 2) „Strój ga· 
lowy", dod. „Budujemy rudowę· 

glowce", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

:ROMA ' (Rzgowska 84) „Dziś o wpół 
do jedenastej", dod. .,W piaskach 

sta1·ożytnego Choreznm", godz. 
18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

STYLOWY t Kili1iskiego 123) 
„Cztery pokolenia", dod. „Wietrze 
.nie skał", godz. 17.30, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

śWIT (Bałucki Rynek 2) „Milczenie 
jest złotem" , dod. „Słoneczna pola· 
na", god.i:. 18, 20 
(Dla młodzieży niedozwolony) 

TATRY !Sienkiewicza 40, w r>gTO· 

dzie) „Muzyka i miłość", dod. „W 
kraju socja lizmu", godz. .16.30 
18,30, 20,30. 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 

TĘ:CZA (Piotrkowska 108) „Klęska 
szpiega", dod. „ W lasach Meszcze· 
ry", godz. 16,30, 18,:JO, 20,30. 
( DIB dzieci powyżej lat 12) 

WISŁA (Dasz:yńskiego 1) „Dwie 
Bi·ygady", dod. „Korea" 

WŁóKNlARZ (Próchnika 16) 
„Skarb", dod. „Sesja światow~j 
Feder. Kobiet w Moskwie". 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 

WOLNOSC (Napiórkowsk1ego 16J 

„S-S Orzeł zaginął", dod. „Pr~e 

obrażona ziemia", godz. 16, 18, 20 

(Dla dz.ieci powyżej lat 12) 

ZACHĘ:TA (Zgierska 26) 

„świat się śmieje", dod. „Pokój 

zwycięży wojnę", godz. 18, 20,30. 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 

„ •. „„.„.„„ ...................................................................................... . 

(o usJvszvmv orzez radio 
Program na środę 6 września 1950 
roku. 

12.04 Dziennik popołudniow.I', 

13.10 (Ł) „W rodzinie. Lebiodów", 
13.30 Koncert dla szkół - klas I ...:.. 
TT, 14.20 (Ł) Muzyka, 14.30 Audycja 
szkolna dla klas V-VII, 14.50 Muzy 
ka, 14.10 Utwory na flet , 15.30 And. 
dla świetlic dziecięcych - „Czaro­
dz:iejski skrzypek" - H enryk Wie­
r::awski, 16.00 Dziennik popołudnio­
wy, 16.20 (Ł) Pieśni kompozytorów 
polskich, 16.40 (Ł) „Czy wiecie?", 

17 .OO Koncert, 17.45 Audycja literac 
ka, 18.15 (Ł) „Skrzydlaty mikrofori", 
:A.!!.30 (Ł) Arie i pieśni, 18.45 „Ghs 
mają kobiety", - .,Z wizytą. u przo­
riowników pracy", 19.00 Audycja 
Głównego Komitetu Kultury Fizycz 
nej, 19.15 Koncert, Transm do Buda 
pcsztu, 20.00 Dziennik wieczorny, 
21.00 (Ł) Koncert Chopinowski 
gra Maria Wiłkomirska - forte­
pian,. 22.00 „Wszechnica Radiowa", 
22.20 Koncert, Tram.misja z Czecho 
słowacji, 23.00 Ostatnie wiadomości, 
23.15 Muzyka starofrancuska, Hymn. 

Fragm ent z meczu 
Polska - Rumunia 

-x-

Roczne Zgromadzeme 
P . Z. P, N. 

Zarząd Polskiego Związku Piłki 

Nożne.i zwołuje na niedzielę, 17 bm 

roczne walne zgromadzenie. 

Obrady odbędą się w lokalu 
PZPN w Warszawie, Al. Stalina 22. 

Początek obrad o godz. 8,30 - w 
pierwszym, a o godz. 9,00 - w dr u 

gim terminie. 

Krwawe drzewo amerykańskiego businessu 
Arneryka11skie koła rządzące wszcze: w interesie kilkudziesięciu monopoli I ród amerykański będzie musiał wpla- żegnaj się z myślą o zoba czeniu kie· 

ły krwawą awanturę w Korei przede amerykaóskich. Dosłownie nazajnlr7- cić na pokrycie zwiększonych wydat dykolwiek zamówienia rządowego". 

wszystkim w imię „wielkiego busi- po wvd::imi1 przez Trumana rozkązu ków wojskowych" . Oznacza to, że Wszvs tkie te fakty świadczą wy· 

nessu" - w imię wzbogacenia gar:; tki rozpoczęcta agresji, Narodowe Stowa wyciśnięte z podatników amcrykań- mownie, że rząd T rumana sprowoko· 

monopolistów z Wa ll Street. Rząd rzyszeni e Przemysłowców - wszech skich IO miliardów dolarów przepom- wał krwnwą awanturę imperialistycz 

Trumand rozpętał wojnę przeciw na- potężna o rqanizacja monopolistów puje się na tychmiast do safesów mo- ną w mvśl bezpoŚ rP<lnich dnek ty w 

rodowi koreat1sk iemu, aby zapewmc amerykaóskich - wystosowała do nopolis!ów. • mono pol !stów, w myśl rozka1u Wall 

Stanom Zjednoczonym nową bazę wo. Trumana depeszę , w które] aprobuje Przedstawiciele firm wojenno-prze- Stree t. Krew żołniNzv a merykai'iskich , 

ienno-strategiczną na granicy Chm- w całej rozciągłości akt prezydenta. myslowych dosłownie oblegl! gmach rC'Zpa cz i niNlola na rodu ko reai1skic9e> 

skiei RC'publiki Ludowej i oddać w W przyspieszonvm trybie powalano Pentagonu '.ministerstwo obrony - to dla monopol i amc ryku I'iskich 

ręce Morg::inów i Mellonów wielkie do życia przy s towMzyszeniu przemy t;SA!. „&usinessmeni domagają się ż vzna qlcha. na k tó re j wyras ta ją no­

bogactwa naturalne Korei. W mysl słowców specjalny komitet wspólpra- ucl1ialu w miliardach dolarów, które we zyski 

umowv z Li Syn Manem, w razie po- cy z rz<i clcm USA. w realizacji jego mają być wydatkowane na rządowe Orąan Par tii PoslGpowej USA, ga­

myślneno wyniku „wyprawy na bandytkic j polityki na terenie Azji. dostawy wojenne" - przyznaje tuba ze ta „Nat ional Guardian", opubliko· 

Wschód" towarzystwo „Oriental Con Na cz:~le komitetu staniłł były prze- k»ł finansowo-przemysłowych, „Jour- wała niedawno list jed nego ze swy ch 

solidated Mining", które w prze- wodniczący stowarzyszenia, Iro Mo- nal of Commerce", czytelników W liście czytamy, że 

szłości eksploatowało kopalnie złota sr.her. Wedluq danych amerykal'lskiej ,a- „Gentlemeni, którzy spokojnie prze-

w rejonie Insan (Północna Korea}, od. Giełd11 nowojorska zareagowała n:i. gencii „Associated Press", zyski 450 siedzieli w rlomu TJ wojnę światową, 

zyskalobv ten smaczny 'fąsek. tyd1miasl ZW\Żką kursu akcji. Do największych towarzystw przemyslo- zarobili brutto po milionie dolarów 

Naty chmiast po zakończe niu II WOJ Noweqo Jorku i Waszyngtonu Z.Je· wvch wzrnsły w ciągu li kwartału br. na każdym żolnier1u amerykańskim.„" 

ny światowej monopoliści amery- chrili tlun111ie bus'nessmeni z prowin- o 43 proc. w porównaniu z odpowie- Sprzyjająca obecnie koniunktura dla 

ka1'1scy rozpoczc;li kolonizację Polu- cji. Jak hieny wietrzące padlinę. jak dnim okresem roku ubieqłego. Szcze kapitalistów pozwala przypuszczać, 

dniow t'j Korei. Pi zy pomocy lZ\~ . krwio?:e1 c7P s o:;pv rzuciły się mono- ąólnie wzb<;igaciła siE: fi rma , Boeing'', że ludzie ci zarobią ponad milion do­

.,nowej kcmisji koreańskiej" amery- pele na zamówienla państwowe, wy- produkująca bombowce, które obec- larów na każclvm zabitym w Kor~i 

ka11ski potentat finansowy , John PiE' J. dzicrajac sobie co tłuściejsze kąski. nic dokonują bestialskich nalotów na młodzieńcu amerv ka(1skim. Oto o­

pont Morgan, zagarnął ckspoala :: 1 ~ Gaze ta , V'lall Street Journal" · do- otwarte miasta i wsie Korei. mordu- woce, wyrastające dzięki staraniom 

złóż rnpv naftowej i wolframu oraz niosła, że Towarzystwo budowy sa- jąc bezbronną ludność cywilną tego „ogrodnika Wall Street" - Trumana. 

monopol na budowę elektrowni na po molotów „Lockhead" oraz „Vultee kraju. Masy pracujące na całym świecie, 

łudniu kraju. Wartość samych tylko Aircrnft Co rpo ration", fabryki wiskozy Gazety amerykańskie bynajmniej w tej lirzbie również i w Stanach 

przedsiqbiorstw Morgana w Połucln10 i nitrocciuJozv Duponta, rafinerie naf nie ukrywa;ą, !" na krwawej agresji Zjednoczonyc'1, protestują katego­

wej Korc i wyraża się cyfrą 1.250 rnl- ty Rockefellera, przedsic;biorstwa w Korei bogacą się przede wszystkim ryrznie przeciw bezczelnej agresjl im· 

lionów dolarów. · Morgan i inni po- Forda i „General Motors" - wszyst- wi~lcy monopoliści. ·Czasopismo „Bu perialisłów amerykańskich w Korei. 

lentaci Wall Street nie tylko chcą kie te monopole otrzymały olbi:zymie siness Weekly" pisało 5 sierpnia: Solidaryznjąc sie całkowicie z boha­

riągnąć zyski ze swych inwestycji w zamówienia na dostawy wojenne. „Jeżeli jesteś przedstawicielem „Ge- terską walką, jaką toczy naród ko· 

Korei, lecz również zwiększyć inwe- Gazeta „New York Herald Tribu- neral Motors" - możesz liczyć na reański o wolność i niezawisłość swe 

slowant> kapitały kosztem narodu ko- ne" pisze ze zdumiewającym cyniz- korzystną transakcję z rządem . .. go kraju, prości ludzie w Am~;yce, 

reai'iskieqo. I mem, że ,.10 miliardów dolarów, to Ale jeżeli jesteś właścicielem drobne I ja!< >:resztą i na całym świecie, wzno 

Agresja amerykańska w Korei }ezy jedynie pierwsza rata sumy, którą na go lub średniego przedsiębiorstwa, po szą okn~k: ,,Ręce precz od Korei!" 

Ludowej Stolicy. W akcję tę włąe?ZJ 
się również cały polski ruch sporto­
wy, przyjmując jako hasło: „Budu­
jąc nową Warszawę - stolicę Pań­
stwa Socjalistycznego - wzmacnia­
my siły pokoju i postępu". 

Aby akcji tej zapewnić jak naj!.eps~e 
wyniki, zgodnie z postanowieniami 
GKKF: z wszelkich imprez sporto. 
wych, organizowanych na te-renie ca 
lego kraju we wrześniu br. 2 proc. 
wpływów kasowych brutto przekaza 
nych będzie na Społeczny FiJ.ndus~ 
Odbudcwy Stolicy (SFOS). Prze~ro 
wadzone będą również io;biórki p1e­
niężne na imprezach. W zbi&rk~h 
tych wezmą udział znanI zawodni~y 
oraz działacze. Poza t y m wszysth"le 
Zrzeszenia i Związki ['.portowe na 
wsz)•stkich szczeblach organizac_y~ -
nych, w czasie od 1 do 30 wrzes~1a 
br. zorganizują co naj13mi~j jedn~ .1m 
prezę sportową, z ktoreJ cał~rnw1 ty 
dochód przeznaczony zostanie na 
SFOS. 

Tenisowe mistrzostwa 
·Łodzi 

W czwartek, dnia 7 września 1950 
roku o godzinie 9 rano na kortach 
„Ogniwa" w Parku Poniatowskiego 
rozpoczyna się turniej otwarty o 
mistrzostwo m. Łodzi, z dopuszcze 
niem zawodników z całej Polski, w 
konkurencji indywidualnej senio­
rów i juniorów. 

Lista zawodników w grach paje­
dyńczych męskich została ogranicz<> 
na do 32 osób w każdej z konkuren 
cji. 

Podyktowane to zostało krótkością 
dnia i niepewnością pogody jesien­
nej. 

Gry będą się odbywały w ciągu 

całego dnia. 
Najbardziej atrakcyjne spotkania, 

półfinały i finały, będą rozgrywane 
na korcie centralnym parku. 
Wstęp na kort centralny w sobo­

tę i niedzielę 100 zł., dla młodzieży 
i wojskowych 50 zł. 

Dla przod~wników pracy, człon­
ków sekc.ii ~nisowych i uczestników 
odbytego turnie.iu „I-go kroku ju­
niorów" wstęp wolny. 

Z życia 
kół sport owych 
Kolo sportowe Nr. 376 ZS „Spój­

nia" organizuje w pierwszej połowie 
pa .Cdziernika br. mistrzostwa lekko. 
atletyczne Kół Sportowy ch w konku­
·encii mE:żczyzn, w następujących dy. 
scy plinach: 

Biegi: 100 mtr„ 200 mtr„ 400 mtr., 
800 mt r.. 1500 mtr. 

Skoki: w dal i wzwyż. 

Rzuty: q r11natern 0,5 kg dysktP.m 
2k9., ku lą 7 ,25 kg. 

Sztafety: 4 x 100, 4 x 400. 
Pisemne zgłoszen ia zawodników, 

ora.z d w óch osób do pom ocy techn icz 
ne 1 (sGdziowie, starte rzy) należy µ:ze 
syłać pod adresem: ZS .,Spó 1nia" , Ko­
ło Spo rtowe Nr. 376 przy Skł. Ek s­
port. W yr. Baw. CT w Łodzi, ul. Ty 
mienieckiego Nr. 5. 

Termin zgłosze11 do 25 wrzesnia 
1950 r. 
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